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Program polityki amerykańskiej
w orędziu Johnsona

Gdzie końoą się
interesy USA?

JEDYNYM ROZWIĄZANIEM 
- ROZBROJENIE

M O SKW A PAP. „Od czasu zrzucenia bomby atomowej na 
Hiroszimę dla każdego myślącego człowieka jest sprawą ja» 
ną, że jedynym rozwiązaniem problemu straszliwego niebez
pieczeństwa, jakie zawisło nad światem, jest rozbrojenie” —  
oświadczył znany działacz pokojowy Bertrand RUSSELL w  
wywiadzie dla korespondenta „Komsomołskiej Prawdy". Ko
respondent odwiedził Russella w jego domu w  Północnej 
W alił.

„Imperializm, neokolonla- 
lizm i agresywność USA —» 
ośw iadczył lo rd  Russell — są 
głównym źródłem napięcia 
międzynarodowego. M anew ry 
dyp lom ac ji am erykańskie j ma
ją w yraźn ie  na celu zachowa
nie tego napięcia i  u trw a len ie  
z im nej w o jny . D la wszystkich 
jest jasne, że m im o słownych 
d ek la rac ji o w o li poko ju  i o- 
bromie, forsowane przez USA 
tzw. w ie lostronne s iły  nuk lea r
ne N A TO  nie ty lk o  lega lizu ją  
broń nuklearną, lecz w  Lstocie 
rzeczy oddają ją  w  ręce b. ge
nerałów  h itle ro w sk ich , k tó rzy  
byna jm n ie j nie s tra c ili swego 
wojennego zapału.

Na zakończenie rozm owy 
Russell w ręczy ł koresponden
tow i egzemplarz swego na j
nowszego a rtyku łu , w  k tó rym  
pisze o tym , co należy zrobić

aby ustrzec św ia t od niebez
pieczeństwa ka tas tro fy  nuk le 
arnej.

ULEPSZONA
„TATRA“

PR AG A PAP. Samochód 
„T a tra  603”  został poważnie 
ulepszony. W zakładach o  tej 
samej nazwie, mieszczących 
się w  P okrzyw i ca ch, trw a ją , 
p rzygo tow an ia  do p rodukc ji 
nowego typu samochodu — 
„T a tra  603-3” .

W  roku  ub ieg łym  plan pro
d u k c ji samochodów typu „T a t
ra 603-2”  został poważnie prze 
kroczony. W  rpku  hieżącym 
plan przew idu je  zwiększenie 
p ro d u kc ji samochodów jeszcze 
o 200 sztuk.

Nowa stacja 
te lew izy jn a

W ASZYN G TO N PAP. W CZO RAJ O GODZ. 21 CZASU L O 
K A LN E G O  ROZPOCZĘŁO SIĘ W  W A S ZYN G TO N IE  WSPOL 
N E  PO SIED ZEN IE OBU IZ B  NOWO W YBRANEG O  89 KON  
GRESU AM ER YK AŃ SKIEG O . N A  P O SIED ZEN IU  T Y M  PRE
ZY D EN T JOHNSON W Y G ŁO S IŁ  O RĘD ZIE „O STA N IE  
PA Ń S TW A ” ZA W IER AJĄ CE PROG RAM  D Z IA ŁA LN O Ś C I 
RZĄD U AM ER YK A Ń SK IEG O  W D Z IE D Z IN IE  P O L IT Y K I ZA  
G RAN IC ZN EJ I  W EW NĘTRZNEJ N A  RO K 1965.

Posiedzenie  
rzędu NRF

BO NN PAP. Kanclerz NRF, 
E rha rd  p rze rw a ł u r lo p  i  po
w ró c ił do Bonn, aby wziąć u - 
d z ia ł w  dzisiejszym  posiedze
n iu  gabinetu bońskiego na któ  
ry m  omówione zostaną pow sta
łe  ostatn io sprzeczności m iędzy 
Bonn i  Waszyngtonem.

Szwajcarska
elektrownia atomowa

|T
G ENEW A PAP. W  pierwszej 

jpołowie tego ro ku  na m ałe j 
wyspie, położonej na rzece Aa- 
re , rozpocząć się m a budowa 
p ierw sze j szw ajcarskie j e lek
tro w n i atom owej. Oczekuje się. 
iż  pierwsza energia w  te j elek 
tro w n i wyprodukowana- zosta
n ie  przed up ływ em  1969 r.

Sadysta utopił 
5-miesięczne 

dziecko
P R A G A  PAP. Pod koniec l i 

stopada m ieszkańcy B ra tys ła 
w y  poruszeni zosta li głęboko 
ta jem niczym  znikn ięciem  5- 
miesięcznego -chłopczyka, Lubo 
sa Kovacka. N ieznany spraw 
ca po rw a ł dziecko z wózka w 
m omencie gdy 21-le tnia m atka 
weszła na k ilk a  m in u t do d ro 
g e r ii zna jdującej się w  samym 
cen trum  miasta. Po k ilk u ty 
godniow ych poszukiwaniach 
uda ło się m il ic ji w y jaśn ić  oko 
llczności po rw ania  i  areszto
w ać przestępcę.

W  w y n ik u  śledztwa s tw ie r
dzono, że przestępca zaniósł 
Lubosa Kovacka do b ra tys ła 
wskiego pa rku  k u ltu ry , położo 
nego nad brzegiem D una ju  i 
u to p ił chłopczyka w  nurtach 
rzeki. A resztowany przyzna ł 
się do popełn ienia zbrodni.

D O KO N U JĄC  przeglądu obec 
nej sy tuac ji m iędzynarodowej 
na świecie, prezydent Johnson 
podkreś lił, że w  ciągu ostatn ich 
4 la t  uczyniono w ięcej k roków  
w  k ie ru n ku  zachowania poko ju 
— w łączając w  to podpisanie 
uk ładu  o częściowym zakazie 
doświadczeń nuklearnych — niż 
k ie dyko lw iek  od c h w ili rozpo
częcia z im nej w o jny .

P r e z y d e n t  S ta n ó w  Z je d n o c z o n y c h  
o ś w ia d c z y ł ,  że  U S A  s z u k a ją  po 
k o jo w e g o  w z a je m n e g o  z r o z u m ie n ia  
ze Z w ią z k ie m  R a d z ie c k im  i  d o d a ł,  
że je ś l i  n a r o d y  r a d z ie c k i  i  a m e 
r y k a ń s k i  z a m ie r z a ją  ż y ć  w  p o k o 
ju ,  to  p o w in n y  o n e  le p ie j  p o z n a ć  
s ię  n a w z a je m .

O rę d z ie  m ó w i  r ó w n ie ż ,  i ż  r z ą d  
a m e r y k a ń s k i  b a d a  d r o g i  ro z s z e 
rz e n ia  h a n d lu  ze  Z w ią z k ie m  R a 
d z ie c k im  i  i n n y m i  k r a ja m i ,  o b o 
z u  s o c ja l is t y  o m e g o .

M ów iąc o dążeniu Stanów 
Zjednoczonych do  zachowania 
poko ju, prezydent s tw ie rd z ił 
równocześnie, że in teresy S ta
nów Zjednoczonych „rozciąga
ją się na wszystkie zaką tk i kur 
czącej się p lanety”  i  tym  sa
m ym  faktyczn ie  opow iedzia ł się 
za kontynuowaniem amerykań
skiej polityki ingerencji w  w e
wnętrzne sprawy innych 
państw.

P o d o b n ie  j a k  w  w ie lu  p o p r z e d 
n ic h  p r z e m ó w ie n ia c h ,  r ó w n ie ż  w  
o r ę d z iu  d o  K o n g re s u  J o h n s o n  w y -  
c n w a la ł  p o tę g ę  w o js k o w ą  U S A  i 
z a p e w n ia ł,  że p o tę g a  ta  b ę d z ie  ro s 
n ą ć .

Z n a c z n ą  część  o rę d z ia  „ o  s ta 
n ie  p a ń s tw a ”  p o ś w ię c i ł  p r e z y d e n t  
p r o b le m o m  p o l i t y k i  w e w n ę t r z n e j  
U S A .

Johnson ośw iadczył w  orę
dziu, że gospodarka Stanów 
Zjednoczonych przeżywa obec
nie okres najw iększego rozw o
ju , ale równocześnie przyznał, 
iż bardzo wielu Amerykanów  
nadal żyje w  nędzy, w  obawie 
o dalszą przyszłość i  n ie posia
da pracy.

P r e z y d e n t  J o h n s o n  w  w y g ło s z o 
n y m  o r ę d z iu  z a p r o s i ł  p r z y w ó d c ó w  
r a d z ie c k ic h ,  d o  o d w ie d z e n ia  S ia 
n ó w  Z je d n o c z o n y c h .  Z a p o w ie d z ia ł  
o n  r ó w n o c z e ś n ie  s w o ją  p o d r ó ż  p o  
k r a ja c h  E u r o p y  i  A m e r y k i  Ł a c iń 
s k ie j  w  b ie ż ą c y m  r o k u .

D e p a r ta m e n t  S ta n u  o g ło s i ł ,  że 
p r e z y d e n t  J o h n s o n  w y s to s o w a ł  f o r  
m a łn e  z a p ro s z e n ie  d o  p r z y w ó d c ó w  
r a d z ie c k ic h , ,  b e z p o ś r e d n io  p rz e d  
w y g ło s z e n ie m  s w e g o  o r ę d z ia .

na Kuble
IN ŻY N IE R O W IE , technicy i 

robotn icy kubańscy zbudowali 
na wzgórzu w  pobliżu s to licy  
p ro w in c ji P ina r-d e l-R io  silną 
stację te lew izy jną, przeznaczo
ną do re transm is ji program ów. 
Nowa stacja należy do jednej z 
najw iększych na Kubie.

Przem awiając podczas uroczy 
stości u ruchom ienia stacji d y 
re k to r Kubańskiego In s ty tu tu  
Łączności Radiow ej podkreś lił, 
iż rząd dąży do tego, by p ro 
gram y te lew izy jne  odbierane 
by ły  nawet w  najdalszych za
kątkach k ra ju .

Autobus 
w  przepaści
NOW Y JO R K PAP. W  pob li

żu kolum b ijskiego m iasta Tun ja  
(200 km  na północ od Bogoty), 
autobus w pad ł do 30-m etrowei 
przepaści. 2 osoby poniosły 
śm ierć, a 19 doznało ciężkich 
obrażeń.

Niezadowolenie z kompromisu

W Nigerii rząd koalicyjny
LO N D YN  PAP. Ubiegłej nocy prezydent Nigerii, AzlkLwe 

i premier tego kraju, Balewa wygłosili przemówienia radio
we, w  których poinformowali o osiągnięciu poroaumietnia w 
sprawie utworzenia nowego rządu koalicyjnego.

BR YTY JC ZY C Y o trz y 
m a li na śtoięta o b fite  za
opatrzenie... w  śnieg: za
spy ham ow ały ra c h  na 
szosach.

N A  ZD JĘC IU : zaspy 
śnieżne na  szosie w  pob li 
żu Derchesiter.

CAF

ZGON
T. S. Eliota

LO N D Y N  PAP. W  pon iedzia
łek zm arł w  Londyn ie  znany 
b ry ty js k i poeta i k ry ty k , lau  - 
reat lite ra c k ie j nagrody Nobla, 
Thomas Stearns E lio t. E lio t by ł 
z pochodzenia Am erykan inem  
— urodz ił się w  roku  1888 w  St. 
Lou is w  stanie M issouri, jednak 
że od m łodych la t m ieszkał w  
Europie, a w  ro ku  1927 uzyskał 
obyw ate lstw o b ry ty jsk ie .

Hnc!onalizisc|a w Syrii
LO N D Y N  PAP. W  poniedzia 

łąk ogłoszono w  Damaszku de
kre t, na m ocy którego znacjo- 
nalizow ano 8 tow arzystw  p ro 
duku jących  a r ty k u ły  konsum-p 
cyjne. Decyzję tę podano do 
wiadom ości w  24 godziny po 

w  S y r i i  107

Prezydent A z ik iw e  ośw iad
czył, iż  zw róc ił się do  Ba lew y, 
aby u tw o rzy ł now y gabinet, o - 
p a rty  na podstawach ogólno
narodowych. Dodał on, iż  pre
m ie r przyznał, że w  n iek tó 
rych rejonach k ra ju , w yb o ry  
z 30 g rudn ia  1964 ro ku  by ły  
farsą.

P r e m ie r  B a le w a  z a p o w ie d z ia ł ,  iż  
r z ą d  t r o s z c z y ć  s ię  b ę d z ie  o  in te r e 
s y  c a łe j  lu d n o ś c i  k r a j u .  S z c z e g ó 
ło w y  p r o g r a m  g a b in e tu  o g ło s z o n y  
m i  b y ć  w  c ią g u  n a jb l iż s z y c h  k i l 
k u  d n i .

Uważa się jednak, iż  osiąg
n ię ty  w  poniedzia łek kom pro
m is m iędzy A z ik iw e  i  Balową, 
nie rozw iąza ł problem ów p o li
tycznych N ig e rii. W  pierw szych 
dzisiejszych doniesieniach z re 
gionu wschodniego, k tórego lud 
ność n iem a l ca łkow ic ie  zboj
ko tow a ła  w yb o ry  w yn ika , iż  
panuje tam  powszechne nieza
dow olenie z osiągniętego ro * -  

, wiązania.

Dzik
amatorem kawy

O L B R Z Y M I  O D Y N IE C  z ło ż y ł  „ w i  
z y tę ”  w  m a ły m  m ia s te c z k u  B ie 
t ig h e im  (N ie m c y ) .  W ta r g n ą ł  o n  d o  
z a k ła d u  p a le n ia  k a w y  i  d o k o n a ł  
k o m p le tn e g o  z n is z c z e n ia  u rz ą d z e ń . 
W y s z e d łs z y  p rz e z  w i t r y n ę ,  k tó r ą  
r o z b i ł ,  d z ik  r z u c i ł  s ię  n a  je d n e 
g o  p r z e c h o d n ia  i  p o w a ż n ie  g o  p o 
g r y z ł .  Z o r g a n iz o w a n a  n a ty c h m ia s t  
o b ła w a  s p e łz ła  n a  n ic z y m  —  z w ie 
r z ę  z b ie g ło  d o  la s u .  (ź )

Radio - pingwiny
N A D  B IE G U N E M  w y p u s z c z o n o  n ie  

d a w n o  40 p in g w in ó w  w y p o s a ż o n y c h  
w  m a lu t k ie  s tą c je  n a d a w c z e . P rz y  
p o m o c y  s a m o lo tó w  le c ą c y c h  w  śla< 
za  n i m i  i  o d b ie r a ją c y c h  s y g n a ły  r i  
d io w e ,  u c z e n i u s i łu ją  d o w ie d z ie !  
s ię  cze g o ś  b liż s z e g o  o  w ę d ró w k a c h  
ty c h  d z iw n y c h  p t a k ó w ,  ( j .  o ;)s s g m



l i r a i STRO NA 2K - - - - - - - - - - - - - - -
Rozwój nauki i techniki

bazą dla „5-latki jakości“
W jjuu iad  w ic e p re m ie ra  E. S zyra

W A R S Z A W A  P A P . P R Z Y S T Ą P I L IŚ M Y  D O  R E A L IZ A C J I  N O W E 
G O  N A R O D O W E G O  P L A N U  G O S P O D A R C Z E G O . Z A G A D N I E N IA  
R O Z W O J U  N A U K I  I  T E C H N IK I  S T A N O W IĄ  C Z Ę S C  S K Ł A D O W Ą  
T E G O R O C Z N E G O  N P G . P L A N  W  T Y M  Z A K R E S IE  Z O S T A Ł  P O  R A Z  
P IE R W S Z Y  W  T Y M  R O K U  O P R A C O W A N Y  N A  O K R E S  D W U L E T N I  
1965—«6. P R Z E W O D N IC Z Ą C Y  K O M IT E T U  N A U K I  I  T E C H N IK I .  W I  
C E P R E Z E S  R A D Y  M IN IS T R Ó W  —  E U G E N IU S Z  S Z Y R , U D Z I E L I Ł  
P R Z E D S T A W IC IE L O W I P A P  R E D . T A D E U S Z O W I J A C E W 1 C Z O W I 
W Y W I A D U ,  W  K T Ó R Y M  O M O W IŁ  P O D S T A W O W E  Z A Ł O Ż E N IA  
J Z N A C Z E N IE  T E G O  P L A N U .

Nowe urządzenie 
w „Stilonie“

Z IE L O N A  GÓRA PAP. W 
ty m  ro ku  p rzystąp i się w  go
rzow skich  zakładach w łók ien 
»ztucznych „S tilo n ”  do budowy 
•urządzeń, k tó re  um ożliw ią  
zwiększenie p ro d u kc ji ko rdu  na 
tran spo rte ry  i  opony do 5 tys. 
ton.

D rugą duże j w a g i in w estyc ją  
•„S tilonu”  będzie budowa w a r
sztatu mechanicznego, m ające
go produkować części zam ien
ne do w szelkich typ ó w  maszyn 
i  urządzeń pracujących w  kom 
binaeie.

POGRZEB
Zenona

Soszyńskiego
N a  C m e  n t a r z u  C e n t r a ln y m  o d 

b y ł  s ię  w c z o r a j  p o g rz e b  Z E N O 
N A  S O S Z Y Ń S K IE G O . N a  m ie js c e  
s p o c z y n k u  o d p r o w a d z i l i  Z m a r łe 
g o : J e g o  n a jb l iż s z a  r o d z in a ,  k ie 
r o w n ic t w o  i  p r a c o w n ie y  K W  o ra z  
K M  P Z P R  z I  s e k r e ta r z e m  K o m i
t e tu  W o je w ó d z k ie g o ,  p o s łe m  A N 
T O N IM  W A L A S Z K I E M .  W  k o n 
d u k c ie  p o g r z e b o w y m  s z ły  p o c z ty  
s z ta n d a r o w e  o r g a n iz a c j i  p a r t y j 
n y c h ,  k o m p a n ia  h o n o r o w a  K B W  
im .  Z ie m i S z c z e c iń s k ie j,  d e le g a c je  
o r g a n iz a c j i  m ło d z ie ż o w y c h  i  s p o 
łe c z n y c h .

Z .  S o s z y ń s k ie g o  p o ż e g n a ł I  se
k r e t a r z  K W  P Z P R  A .  W a la s z e k . 
P r z y p o m n ia ł  o n  ż y c ie  i  p ra c ę  o d 
d a n e g o  w ła d z y  lu d o w e j  s p o łe c z 
n i k a  i  d z ia ła c z a  p a r t y jn e g o .  N a  
k a ż d y m  p o w ie r z o n y m  M u  o d c in 
k u  p r a c y ,  c z y  t o  w  s z e re g a c h  
Z w ią z k u  W a lk i  M ło d y c h ,  w  w o j 
s k u  c z y  w  a p a r a c ie  p a r t y jn y m  
to w .  z .  S o s z y ń s k i z je d n a k o w ą  p a 
s ją  i  o d d a n ie m  w y k o n y w a ł  z a d a 
n ia  n a k r e ś lo n e  p rz e z  p a r t ię .

K o m p a n ia  h o n o r o w a  W P  o d d a ła  
n a d  g r o b e m  t r z y k r o t n ą  s a lw ę , a 
o r k ie s t r a  o d e g r a ła  M ię d z y n a jo d ó w  
k ę .  M o g iłę  p o k r y ły  w ie ń c e  i  w ią 
z a n k i  k w ia tó w  o d  r o d z in y  o r a z  
o d  w ła d z ,  o r g a n iz a c j i  i  p r z y ja 
c ió ł .

W oda i gaz
dla wsi 

kieleckiej
z'!-

K IE L C E  PAP. W  13 wsiach 
Woj. k ie leckiego oddano w  
osta tn ich  m iesiącach do uży t
k u  wodociągi. Coraz w ięce j 
m ieszkańców tego re jonu  ko 
rzysta też z gazu, k tó ry  do
prow adzany je s t do  gromad 
a  głównego gazociągu, biegną
cego z w o j. rzeszowskiego do 
W arszawy. Loka lną sieć ga
zową budu ją  ch łop i w e w łas 
nym  zakresie. N a jbardz ie j „zga 
Z y fikow anym ” pow iatem  są bia 
łohrzega.

POGODA na dziś
ZA C H M U R ZE N IE
zmienne i  -przelot 
ne opady. Temp. 
do 4 st. W ia try  
przeważnie za- } 
cho-dnże, um iarko- 
wane.

—  Czego może oczekiwać go 
spodarka i konsum ent —  po 
pe łne j re a liza c ji tego planu?

—  Nasze zamierzenia m a ją  o- 
kreślony cel i  sku tek ekono
m iczny  i społeczny. N ie rozw i 
ja m y  przecież techn ik i d la  teeh 
n ik i. D latego też spodziewa
m y się, że w  ciągu 2 następ 
nyeh la t gospodarka nasza 
zm niejszy w  pew nym  stopniu

— U chw a ły IV  Z jazdu P a r- dystans dzielący ją  od w ysoko 
t i i  — s tw ie rd z ił E. SZYR — rozw in ię tych  k ra jó w  św iata i 
zakładają zasadniczą zm ianę uzyska lepsze w a ru n k i s ta rtu  
s tru k tu ry  p ro d u kc ji naszego do zadań zakreślonych na ko 
przem ysłu i rekonstru kc ję  tech n ieć 1970 r. 
niczną najważn ie jszych jego, ga
łęzi.

2 - le tn i  p la n  r o z w o ju  n a u k i  i  te e h  
n i k i  b ę d z ie  p ie r w s z y m  e ta p e m  r e 
a l iz a c j i  t y c h  z a d a ń  —  m a  o n  s tw ©  
n y t  k o r z y s tn ą  b a z ę  w y jś c io w ą  d o  
w y k o n a n ia  p r z y s z łe j  „ 5 - l a t k i  j a 
k o ś c i  i  n o w o c z e s n o ś c i” . W y s o k i  
p o z io m  te c h n ic z n y  i  w y s o k a  ja 
k o ś ć  m u s z ą  c e c h o w a ć  p r o d u k c ję  
z w ła s z c z a  p r z e m y s łu  m a s z y n o w e 
g o , e le k t r o te c h n ic z n e g o ,  h u tn ic z e 
g o  o r a z  c h e m ic z n e g o .

W ie lką  wagę p rzyw iązu jem y 
do przeprowadzanej obecnie e- 
ceny poziom u technicznego na
szych maszyn i urządzeń. Z re 
zygnowanie z w ytw a rzan ia  w y 
rębów przestarzałych, nieeko
nomicznych, porów nanie p rzy
gotow ywanych do  p rodukc ji 
p ro to typów  i k o n s tru k c ji z ak
tua lnym  poziomem św iatow ym  
—  to  ko le jny  etap pracy,

— Jakie nowe konstrukc je  I 
technologie —  zaw arte w  p la 
nie 2 -le tn im  —- zasługują na 
szczególną uwagę?

— Przem ysł maszynowy i 
e lektro techn iczny podejm ie w  
łych  2 la tach produkc ję  no
w ych typów  maszyn i urządzeń, 
z k tó rych  ok. 70 zaliczyć trz e 
ba do szczególnie ważnych.

P o w a ż n e  z a d a n ia  s to ją  p rz e d  
c h e m ią , a z w ła s z c z a  p r z e d  t y m i  
j e j  d z ie d z in a m i,  k tó r e  w a r u n k u ją  
p o s tę p  c h e m iz a c j i  w  g o s p o d a rc e  
i  u m o ż l iw ia ją  s ze rsze  z a s to s o w a 
n ie  tw o r z y w  s z tu c z n y c h .

L iczym y więc, że w ykonan ie  
zadań 2-le tn iego planu rozw oju  
nau k i i  te ch n ik i przyniesie 
k ra jo w i poważne korzyści.

U
Srebrny metal 
m adę In Poland

N o w y sposób p ro d u k c ji a lum in ium
OPOLE (B N -T  PAP). Ś w ia t potrzebuje coraz w ięce j ałmnfc 

n ium  a tymczasem rudam i do jego p ro d u kc ji (boksytam i) dyw 
sponują nie liczne ty lk o  k ra je , wśród k tó rych  niestety brak  
Polski.
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Magistrala gazowa 
Jarosław -  Tarnów
R Z E S Z Ó W 7 P A P . P o  o s ta te c z n y c h  

p r ó b a c h  w łą c z o n a  z o s ta ła  d o  e k s 
p lo a ta c j i  m .a g e t ra la  g a z o w a  J a ro s 
ła w  — T a r n ó w .  D ro g ą  tą  o t r z y m u 
ją  g a z  z ie m n y  i  r e jo n u  L u b a c z o 
w a  K r a k ó w  o r a z  g ó r n o ś lą s k ie  h u 
t y  że la z a  i  s a k la . D z ię k i  te m u  n a f 
to w c y  z w ię k s z y l i  d o s ta w y  g a zu  
z ie m n e g o  z r e jo n u  L u b a c z o w a  
o k .  400 ty s . m  sześć, n a  d o b ę .

R ó w n o c z e ś n ie  ro z p o c z ę to  p ra c e  
p r z y  b u d o w ie  g a z o c ią g u  z  J a r o s 
ła w ia  d o  P u ła w  ( o d c in e k  o d  g r a 
n i c y  p a ń s tw a  d o  J a r o s ła w ia  je s t  
j u ż  g o to w y ) .

Delegacja parlamentu Finlandii
przybyła do Polski

W AR SZA W A PAP. NA ZA PRO SZENIE P R E ZY D IU M  SEJ 
M U  P R ZY B Y ŁA  W P O N IE D Z IA Ł E K  DO W AR SZA W Y D E
LEG A CJA P A R LA M E N T U  R E P U B L IK I F IN L A N D II

K. SEROCKI
laureatem

nagrody ZK P
W AR SZA W A PAP. J u ry  w  

składzie: ks. prof. d r  H ieron im  
Feicht (przewodniczący), G ra 
żyna Bacewicz, Z ygm unt M y- 
ciełsSti, S tefan Ś ledziński i  Zbig 
n icw  T u rsk i w  poniedziałek 
przyznało K az im ie rzow i Seroc
kiem u doroczną nagrodę m u 
zyczną Zw iązku  Kom pozytorów  
Po lskich na ro k  1965. Nagroda 
ta jest wyrazem  uznania za 
w yb itne  osiągnięcia twórcze w  
dziedzin ie kom pozycji.

Minister
M . RYBICKI
na uroczystości
ślubowania
ła w n ik ó w

W AR SZA W A PAP. W  ponie
dz ia łek  w  S a li Kongresowej 
Pałacu K u ltu ry  i  N a uk i od
była się uroczystość ślubowa
n ia  pirzez nowo w yb ranych  ław  
n ików  sądów warszawskich.

Zab iera jący głos w  czasie u - 
roezystości m in is te r sp raw ied li 
w  oś ci M a rian  R Y B IC K I z łożył 
ław n ikom  gra tu lac je , podkreśla 
jąc, że w yb ó r ich na to stano
w isko  jes t wyrazem  zaufania 
społeczeństwa s to licy . W ręce 
ła w n ikó w  przekazano tru d n y  i 
odpowiedzia lny obowiązek w y 
m ierzania w raz z sędziami za
w odow ym i sp raw ied liw ości w  
im ie n iu  P o lsk i Ludow ej.

D E LE G A C JI przewodniczy 
przewodniczący parlam entu  F in  
ła n d ii — Kauno K LE E M O ŁA , 
k tó ry  p rzyby ł w raz z m ałżon
ką.

Na lo tn isku  gości p o w ita li: 
m arszałek Sejm u — Czesław 
W YCECH w raz  z małżonką, 
posłowie na Sejm  PRL.

W izyta  delegacji parlam entu  
fińskiego w  naszym k ra ju  po
trw a  ok. tygodnia.

W  godzinach popołudniowych 
delegacja parlam entu  F in la n d ii 
złożyła w izy tę  m arsza łkow i Sej 
m u — Czesławowi W ycechowi, 
a następnie odbyła spotkanie z 
przewodniczącym i ko m is ji se j
mowych.

Obecny b y ł ambasador F in 
la n d ii w  Polsce — M a rt t i Ing - 
m an. •

Wieczorem m arsza łek Cze
s ła w  Wyeech podejm ow a ł go
ści. f iń sk ich  kolacją.

JE D N A K ŻE  opolscy naukowa 
cy z in s ty tu tu  przem ysłu wią-r 
żących m ate ria łów  w  Groszom 
wicach dokonali prawdziwego» 
w yczynu, przełam ując — nie-i 
naruszony od d ług ich  la t  
monopol św ia tow y „techno log ii 
B a jera”  na uzyskiw anie surow  
ca do a lum in iu m . U d ow od n ili 
oni, i  to w  ska li przem ysłow ej, 
że srebrny m eta l można w ydo
bywać nie ty lk o  z boksytów , 
ale i  z pospolitych łu pków  węg 
iowych oraz z m arg la. Tych zaś 
surow ców  n ie  b ra ku je  nam. ;

Od o d k ryc ia  do wynikóu? 
przem ysłow ych droga n ie b y ła  
ła tw a . Recepta zdała jednak' 
egzamin u technologów i  u eko 
nom istów  — okazując się w; 
pe łn i opłacalną. W  G roszow i- 
cach zakończono w łaśnie 
wszechstronną ana lizę w yn i-i 
ków  techniczno-ekonom icznych’ 
prowadzonej w  cem entowni 
„Groszowiee”  p ro d u kc ji tlenku, 
g linu . j.

Po w ybudow an iu  w iększe j
niż w  Groszowicach w y tw ó rn i 
tlenku  g lin u  — koszt jego wy«* 
tw arzan ia  spadnie o połowę.

Na bocznicach
znów

HA MORZU -  SZTORM
N A S K U T E K  sztorm u — z 

bak ryback ich  w  w o j. szczeciń
sk im  n ie  wyszedł dziś rano na 
ło w iska  żaden kuter. Liczne 
s ta tk i czekają na redzie w  S w i 
nou jśc iu  na poprawę w a run ków  
naw igacyjnych, by wejść do 
portu.

M|s „Czech“  kończy 
chlubną służbę

G D Y N IA  PAP. M O TO RO W IEC „CZECH” ZA K O Ń C ZYŁ  
SWĄ C H LU B N Ą  SŁUŻBĘ. P Ł Y W A Ł  ON N A  RO ŻN YCH  
SZLA K A C H  PR ZEZ 30 LA T.

ZB U D O W AN Y w  1934 ro ku  i udaną akc ją  ura tow an ia  pod- 
s ta lek  ten początkowo s łu ży ł czas silnego sztorm u w  pob liżu 
we floc ie  norw eskie j. Podczas A leksand rii 62 rozb itków  z egip 
w o jn y  odznaczył się b ra w u ro - skiego ok rę tu  wojennego „S o l- 
w y m i re jsam i, od 1949 r. m /s lu m ” .
„Czech”  p ływ a ł pod b ia ło -czer
woną banderą, na lin ia ch : an - M arynarze przyw iązan i by1! 
g ie lsk ie j, le w an tyńsk ie j, po- do swego m otorowca. Przedłuży 
łu dn io w o-am eryka ńsk ie j i  śród i i  jego żyw o t o  pół roku  dzięki 
ziem nom orskie j. zobowiązaniom utrzym yw an ia

Załoga m /s „Czech” , pod d o - go w  eksp loatac ji m im o „p o 
w ództw em  k  a pil tan a Edmunda deszłego w ie ku ” . Obecnie s ta- 
R U SZC ZYN SK IE G O  odznaczy- te k  zostanie przekazany na 
ła  się w  1953 ro k u  odważną pływający, magazyn portow y.

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

S /S  „ B IE L S K O ’ * J -  z  D a n i i  
p o d  b a la s te m .

S /S  „ B R Y G A D A  M A K O W 
S K IE G O ”  —  z D a n i i  p o d  b a la 
s te m .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

S /S  „ B R Y G A D A  M A K O W 
S K IE G O ”  —  d o  D a n i i  z  w ę 
g le m ,

J U T R O  —  P O D N IE S IE N IE  
B A N D E R Y  N A  M /S  „ C H E M I K ”

J U T R O  o d b ę d z ie  s ię  u r o c z y 
s te  p o d n ie s ie n ie  b a n d e r y  n a  
k o le jn y m  s t a t k u  t y p u  „ K o l e 
j a r z ”  —  m /s  „ C h e m ik ” . J e s t to  
j u ż  c z w a r ta  je d n o s tk a  te g o  t y 
p u  p rz e k a z a n a  p rz e z  s z c z e c iń 
s k ic h  s to c z n io w c ó w  P o ls k ie j  
Ż e g lu d z e  M o r s k ie j .  Z n a c z n y  u -  
d z la ł  w  w y p o s a ż a n iu  te g o  s ta t  
k u  m a  p r z e m y s ł  c h e m ic z n y ,  
k t ó r y  o b ją ł  p a t r o n a t  n a d  „ s w o  
j ą ”  je d n o s tk ą .

W  P O R C IE :

P R Z Y  N A B R Z E Ż A C H  p o r to 
w y c h  p r z e b y w a  45 s ta tk ó w .  
P r z y  P a r n ic y  m /s  „ F in g e r m a ”  
( n e r w . )  z a b ie r a  k a m ie ń  g ip s o 
w y .  P r z y  C h o rz o w s k im  s/s 
„ S p o r t i v o ”  ( w ł . )  w y ła d o w u je  in  
r iy js k a  r u d ę .  P r z y  B y t o m s k im  
m /s  „ S ta te  o f  R e je s ta n ”  ( h in d . )  
w y ła d o w u je  r ó w n ie ż  in d y js k ą  
r u d ę .  P r z y  C z e c h o s ło w a c k im  
m /s  „ K la d n o ”  ł a d u je  cz e s k ą  
d r o b n ic ę  n a  K u b ę .  M /s  „ M a -  
v i t z a ”  ( l ib . )  z a b ie r a  8 ty s .  to n  
c e m e n tu  d o  H is z p a n i i .

nie załadowane 
w agony

W AR SZA W A PAP. Po re k o f 
dow ych załadunkach w  osta t
n ich  dn iach starego roku — 30 
g rudn ia  po raz p ierw szy w  
h is to r ii P K P  załadowano 50 tys, 
wagonów — tem po tego rodza
ju  prac znacznie osłabło« 
W prawdzie 1 stycznia wykona«* 
no n is k i św iąteczny plan, le c i 
ju ż  w  następnych dniach —t 
ponad 16 tys. wagonów pozosta 
ło  na bocznicach n ie  załadowa
ne. W  zw iązku z tym  P K P  przy1, 
pom inają swym  k lien tom  o cię 
żącym na n ich  obow iązku te rm ł 
nowego załadunku podstaw io
nych wagonów. W  przeciw nym  
w ypadku może to  doprow adzić 
do spiętrzenia przewozów w  
końcu miesiąca, co odb ije  eią  
na term inow ości dostaw.

40 lat sołtysem
. (

BYDG OSZCZ PAP. Czter
dzieści ju ż  ła t  so łtysuje swej 
w s i Jan G burczyk z G lin ek  
w  po w. Swiecie. Na stanow is
ko to współm ieszkańcy w yb ie 
ra ją  go rokrocznie, a on, 
choć m ija  m u ju ż  8 k rzyżyk , 
w yw ią zu je  się ze swych obo
w iązków  wzorowo. Cieszy się 
też ogrom nym  autoryte tem . Je 
ś li w ystępu je  z  jakąś inicjaty«* 
w ą  — pop iera go cała w ieś.

Sprawcy napadu
na ambulans
przed sądem

PO ZN AN  PAP. Przed Są
dem W ojew ódzkim  w  Pozna
n iu  rozpoczęła się dziś rozpra
w a sądowa przeciw ko sp raw 
com napadu na ambulans pocz 
to wy. Na ła w ie  oskarżonych 
zasied li: Ryszard K o w alew ski 
(p ięciokrotn ie karany), Zbig-: 
n iew  R ybarczyk i  Adam  Els-« 
ner.

Rozprawa p o trw a  trzy  dni.
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liczy milion stów
J E D E N  Z  C Z Ł O N K Ó W  I n s t y t u t u  B a d a w c z e g o  J ę z y k a  W ę g ie rs k ie  

¡go, j t r o f .  J o z s e f K e l l im e s  p o  k i l k u l e t n i c h  s tu d ia c h  d o s z e d ł d o  w n io 
s k u ,  że  je g o  ję z y k  o jc z y s t y  s k ła d a  s ię  z  o k o ło  m i l io n a  s łó w .

„Niemiecka inicjatywa“
czyli „Schwarzer Peter“

M IM O ,  Z E  P R Z E C IĘ T N Y  W ę 
g ie r  u ż y w a  w  m o w ie  p o to c z n e j 
n ie  w ię c e j  n iż  5 ty s .  s łó w ,  Ję-

M t j ś i i

iytg&sMnia
P Y T A N IE  N A  CZASIE

„CO P O W IE D Z IA ŁB Y  
Waszyngton, gdyby Ghana 
rozpętała w  Stanach Z jed
noczonych akc ję  toojsko- 
wą, by p rzy jść z pomocą 
M urzynom  to rtu row a nym  
za to, że domagają się 
swych praw ?"

— pow iedzia ł w  Ra
dzie Bezpieczeństwa m i
n is te r spr. zagr. Konga—
B razzaville

—  D avid  Gonao

B E L K A  W  O K U

„ P O T Ę P IE N IE  r a s iz m u ,  p rz e  
S ą d ó w  i  a p a r th e id u  b y ło b y  
h ip o k r y z ją ,  g d y b y ś m y  je  r ó w  
n o c z e ś n ie  t o le r o w a l i  u  nas 
w  W ie lk ie j  B r y t a n i i  i  w  n a 
s z e j w ła s n e j  p a r t i i ” .

P r e m ie r  b r y t y j s k i  i  p rz e  
w o d n jc z ą c y  P a r t i i  P r a c y  
—  H A R O L D  W IL S O N

WOLNOŚĆ W PĘTACH

„W  ZA W IE S ZE N IU  po
m iędzy n iewolą i  wolnoś
cią ka jdany ciążą w dw ó j 
nasób".

Publicysta b ry ty js k i
— Hugh Thomas

A U T O R Y T A T Y W N E
M IL C Z E N IE

„ N I C  B A R D Z IE J  n ie  p o d 
n o s i a u t o r y t e t u  n iż  m ilc z e 
n ie ,  k t ó r y m  p o t r a f i  s ię  o ta 
c z a ć ” .

P r e z y d e n t  F r a n c j i  
—  C H A R L E S  D E  G A U L L E

SC HYŁEK 1964 roku pnty raósł w Niemczech zachod
nich rekordową liczbę bilansów politycznych. Jak można 
się zorientować na podstawie ich przeglądu, sumę w y
powiedzi po stronie optymistycznych, oficjalnych plusów 
przewyższają z całą pewnością oceny skrajnie negatyw
ne, Tym  razem jest ich wyjątkow o dużo. Wiele sympto
mów wskazywało bowiem na to, że polityka fbderalna za
wędrowała —  jak  to określają „Blätter fü r deutsche und 
internationale Po litik" — w  rejon ślepych zaułków.

Jeden p u ifk t jest wspólny 
w szystkim  ocenom — i tym  
optym istycznym  i tym  pesym i
stycznym . Dotyczy on tzw. 
„n iem ieck ie j in ic ja tyw y*',
Deutschlands In it ia t iv e , najogól 
n ie j m ówiąc — kw e s tii jednoa 
c i N iem iec.

Sesja g rudn iow a N A TO  spra 
w iła , że ten prob lem  przew ija  
się ak tua ln ie  w e w szystkich  
komentarzach, także zagranicz 
nyeh. Londyński „Econom ist”  
s tw ie rd z ił ostatn io wprost, że 
„żadne z m ocarstw  nie uznaje 
p r io ry te tu  zjednoczenia N ie 
m iec” . W ypow iedź taką w yw o
ła ła  negatyw na postawa przed 
s taw ic je li państw  N ATO , prze
de w szystk im  F ra n c ji, w  spra
w ie  w ysun ię te j przez m in is tra  
spraw  zagranicznych G. Schrö- 
dera w łaśnie „ in ic ja ty w y  n ie
m ie ck ie j” . Schröder spotka ł się 
z taką postawą swych partne 
rów  nie po raz pierwszy. Już 
w  m a ju  1964 r. w  Hadze m u
s ia ł się zadowolić zdaw kowym  
oświadczeniem państw  zachod
nich w  spraw ie  ówczesnej „ in i 
c ja tyw y  n iem ieck ie j” . Odesła
no w tedy rów nież odnośne pro  
je k ty  dotyczące problem u N ie
miec do ko m is ji ambasadorów.

Obecnie znowu m ów i się o 
ew entualności dalszych roz
m ów na ten sam tem at —  w  
styczniu.

z y k  w ę g ie r s k i  u w a ż a n y  je s t  p rz e z  
t u r y s t ó w  za  je d e n  z n a j t r u d n i e j 
s z y c h  n a  ś w łe c ie .  W ie le  cz a s u  z a j
m u je  n p .  p r z y s w o je n ie  s o b ie  r ó ż 
n o r o d n y c h  p r z y r o s t k ó w .  Z w ra c a  
s ię  te ż  u w a g ę , ż e  w  k r a j u  n a d -  
d u n a js k im  n ie  z o b a c z y  s ię  n ig d z ie  
n a p is ó w  z a w ie ra ją c y c h  s ło w a  o 
z n a c z e n iu  m ię d z y n a r o d o w y m ,  a n a  
k a ż d y m  k r o k u  s p o ty k a  s ię  c z y s to  
w ę g ie r s k ie  o k r e ś le n ia ,  k t ó r e  na  
p ie r w s z y  r z u t  o k a  n i c  n ie  m ó w ią  
p r z y b y s z o w i z  z a g r a n ic y .

Wojska brytyjskie na Daleki Wschód

W  Z W IĄ Z K U  z zaostrzeniem się sytuacji w M aiazji, W ie l
ka Brytania wysyła dodatkowe kontyngenty wojska na D a
leki Wschód. Piechota morska i spadochroniarze przerzucani 
są drogą lotniczą.

N a zdjęciu: żołnierze 2-giego batalionu spadochronowego po 
bierają przed odlotem broń w  koszarach w Aldershot w  
w  hrabstwie Hampshire. CAF—Photofax

Jugosłowiańskie społkania z Polską

P M  REYMONT
—  CZY P O L K I są napraw dę tak ie  ja k  Jagna? *
To by ł p ie rw szy w ieczór w Jugosław ii. P rzy jecha liśm y  

do B e lgradu rano. C zyniący honory domu M ih a ilo  Vu jan ić  
—  stołeczny korespondent sarajewskiego „ Oslobodenja” , 
k tó re j to  re dakc ji byłem  gościem, — uczyn ił wszystko, aby 
w  m inione dwanaście godzin w tłoczyć m aksim um  punktów  
program u.

Zdążyliśm y w ięc być w  N ow ym  Belgradzie, k tó ry  pnie  
się ku  n iebu w ieżowcami, w  w id łach  D u na ju  i  Sawy.

W ędrow aliśm y po m urach tu re ck ie j tw ie rd zy  Kalem eg-  
dan.

Z w iedz iliśm y M uzeum  W ojska.
Z  czarnych m arm urow ych  stopni M auzoleum  Nieznanego 

Żołn ie rza  na szczycie A v a li podz iw ia liśm y panoramę. 
Serbii.

Wmieszam w  popo łudn iow y t łu m  spacerowaliśm y po 
Terazjiach, ty m  gigantycznym  deptaku, wdychając a tm o
sferę miasta. P odziw ia liśm y gmach Skupszczyny — ju go 
słow iańskiego parlam entu .

O glądaliśm y bogactwo w ystaw  handlowego city.

NO W Y BELGRAD. W  w i dłach Dunaju i Sawy powsta
je  nowa stolica Jugosławii.

PO T A K IM  DNIU. czuje się w  g łow ie straszny zamęt. 
A  tu  jeszcze ko lac ja  w  be lgradzk im  K lu b ie  L ite ra tó w  z roz 
gadanym w szystk im i m ożli w ym i językam i naratz tow arzy
s tw ie  m łode j bohemy. 1 nagle to  pytanie. Rzeczywiście, 
jeszcze ty lko  Pana Reymonta tu  brakow ało! Skąd zresztą 
on i go znają?

A  znają, znają. O baw iam  się, że n ie  gorzej n iż  m y  w 
Polsce. „ C h łop i"  są od la t żelazną pozycją szkolnej le k tu 
r y  w  Jugosław ii. Podobnie ja k  S ienkiew icza „K rzyżacy"  
i  „Quo vadis", D ą b ro w sk ie j „ Noce i  dn ie", poezję M ick ie w i
cza. S łowackiego i  xx ie lu  innych. Znajomość po lsk ie j lite 
ra tu ry  jest w ięc w  Jugo s ław ii zaskakująca. W ysłuch iw a
łem  jeszcze nieraz w  czasie podróży zw ierzeń m oich roz
m ówców na tem at tego, ja ka  to  postać z p o lsk ie j lite ra tu 
ry  by ła  bohaterem  ic h  m łodości czy wzorcem życiowym . 
Z  zażenowaniem, bo czym  może przecię tny P.olak się tu ta j 
zrewanżować? A  tfm czasem  n ie  da się ukryć , że przede 
w szystk im  na lite ra ck ich  wzorcach, , n ie  zaś nieste ty na 
rea liach dnia powszedniego, budowany jest w  społeczeń
s tw ie  jugosłow iańskim  nasz model. Czyż można się w  te j 
sy tu a c ji dz iw ić , że jig o  kon fron tac ja  z rzeczywistością, co
raz  częstsza, w raz z zacieśn ian iem  się -więzów m iędzy obu 
krabami, prow adzi a ieraz do rozczarowań.

TY M C ZAS EM  przy stole zapadła cisza. Czujne spojrze
nia. współb iesiadników spoczęły na b iednym  Polaku, 
k tó ry  nagle spocił s ię  n iczym  przys łow iow a mysz. O sta tn i 
raz  m ia ł przecież „C h ło p ó w " w  ręku  przed chyba dw udzie
stu la ty , a nie by ły  to  czasy sprzyja jące studiom  nad lite 
ra tu rą . Co w ięc odpowiedzieć?

S IĘ  KŁANIA
Zgodnie z praw dą zaprzeczyć —  to  oznaczałoby rozcza

rować czarnowłosą, czarnobrewą, czarnooką, podobną b i
za n ty jsk im  madonnom  in te r lo ku to rkę  i  je j k ra jan .

P o tw ie rdz ić  — to  znaczy okłam ać ją  i tych wszystkich  
now ych p rzy jac ió ł.

Można by było w praw dzie wdać się w  dłuższy w yw ód, 
że up łynę ło  pó ł w ieku, że zm ie n iły  się w a run k i, że nastą
p iły  przem iany w  obyczajów ości. Czy ona jednak te zaw i
łości zrozumie? Tym  bardzie j, że dz ie li nas barie ra  języ
kowa...

TR ZE B A  SIĘ  B Y ŁO  uciec do fo rte lu . Podniosłem w ięc  
w  górę k ie liszek, w  k tó rym  złoc iła  się do jrzew ająca w  p i
wn icach belgradzkiego „N a v in a " od p ięciu  la t najlepsza  
srpska s ljivo v ica  i  p rzyp iłem  m ów iąc:

— Nie jestem  pewien, czy P o lk i są tak ie  same ja k  Jagna, 
aJe w iem  na pewno, że nie są tak piękne ja k  Pani!

W okół sto łu rozszedl się szmer aprobaty. S trza ł okazał 
się tra fny . No cóż, l i t rm tu ru  spoptdairyzorv>dki w  św iede  
m it  o g a la n te r ii Polaków,

J. B A B IŃ S K I

Sprawę w ik ła ją  roszczenia 
NRF do przem awiania w  im ie 
n iu całego narodu, notoryczne 
lekceważenie realnych postula 
tó w  w iodących do zjednocze
nia, w ysuniętych przez N ie
m iecką R epublikę Dem okra
tyczną, m ilczące aprobowanie 
przez NRF pod płaszczykiem  
ja k ie jś  enigm atycznej „p o li ty 
k i ogó lnon iem ieck ie j" res ty tu 
c ji dążeń ekspansjonis tycz
nych na wschód w  połączeniu 
z n iezw ykłą  gorliw ością  popie
ran ia  zbrojeń nuk learnych itd .

N A  P E W N O  z b y t  o p ty m is 
t y c z n y  b y łb y  w n io s e k ,  k t ó r y  
b y  s u g e r o w a ł  p o g lą d ,  że  p a r t  
n e r z y  N R F  z p a k tu  p ó łn o c 
n o  -  a t la n t y c k ie g o  d o s t r z e 
g ł  j ą  e n  b lo c  w s z y s tk ie  a sp e k  
t y  p o l i t y k i  z je d n o c z e n io w e j 

N R F  —  in te g r a c y jn ie  z w ią z a 
n e j  ze ź le  p o ję tą  „ p o l i t y k ą  
o g ó ln o n ie m ie c k ą ”  i  „ p o l i t y 
k ą  w s c h o d n ią " ,  o p a r tą  n a  
s ta ry c h  v /z o ra c h . J e d n o  je s t  
je d n a k  p e w n e . P a r t n e r z y  z a 
c h o d n i  N R F  w  w ię k s z o ś c i n ie  
k w a p ią  s ię  z p r z y ję c ie m  k a r 
t y  z a c h o d n io n ie m ie c k ie j,  n a 
z y w a n e j  p r z e w r o tn ie  „ i n i c ja 
t y w ą  n ie m ie c k ą ” . C z y  m ó w ią  
o  t y m  g ło ś n o ,  c z y  n ie  — k a r 
tę  b o ń s k ą  z m u s z e n i są  t r a k 
to w a ć  w  w z a je m n e j  g rz e  ja k  
o d tr ą c a n e g o  z n ie c h ę c ią  C z a r  
n e g o  P io t r a  —  S c h w a r z e r  P e  
te r .

O statn ie wydarzenia, związa 
ne także z problem am i prze
daw nienia w  ściganiu zbrod
n ia rzy  h itle ro w sk ich , ustawo
daw stw a w yjątkow ego, pasa 
m in  atom owych itd . w yraźn ie  
na to wskazują. Że ro k  1964 
odsunął p rzy tym  wszystkim  
na dalszy p lan samo jąd ro  pro  
b iem u —  jedność Niem iec — 
na to wskazują, prócz podsu
m owań noworocznych także w y  
n ik i dem oskopijne. In s ty tu t ba 
dania o p in ii pub liczne j E M N ID  
w  B ie le fe ld  w yka za ł w łaśnie, 
że ty lk o  3 proc. (trzy) obyw a
te li NRF wysuwa na czoło ży
czeń noworocznych postu la t 
zjednoczenia.

N igdy  dotychczas stopień 
zainteresowania zagadnieniem 
u k ry ty m  pod m ianem  „marnieć 
k ie j in ic ja ty w y ”  nie b y ł 
wśród społeczeństwa zachodnio 
niem ieckiego tak  n ik ły .

A . W. W A LC ZA K  (ZAPJ

ËM M a
im m m m

O S Z K O L N IC T W I E  N R 6

F R A N C U S K I  d z ie n n ik  F IG A R O  
z a m ie ś c i ł  w  s e r i i  k o r e s p o n d e n c j i  
s w e g o  w y s ła n n ik a  J .  P a p i l lo n a  
s z c z e g ó ło w y  o p is  i  a n a l iz ę  s y s te 
m u  s z k o ln ic tw a  w  N R D . P a p i l lo -  
n a  in te r e s u je  z w ła s z c z a  s z k o ła  

d w u n a s to le tn ia  o r a z  p r z y g o to w a n ie  
z a w o d o w e , n ie z b ę d n e  p r z y  w s tę 
p o w a n iu  n a  w y ż s z e  u c z e ln ie .  K o 
m e n tu ją c  s y tu a c ję  w  s z k o ln ic tw ie  
N R D , a u to r  s tw ie r d z a  m ię d z y  i n 
n y m i ,  i ż  r z ą d  te g o  k r a j u  je s t  p r z e  
k o n a n y ,  że  z w y c ię s tw o  s o c ja l iz m u  
je s t  ś c iś le  z w ią z a n e  ze s p r a w ą  o d  
p o w ie d n ie g o  w y k s z ta łc e n ia  m ło d z ią
ży.
10 L A T  W Y D Z I A Ł ! /  
D Z IE N N IK A R S K IE G O

W  L I P S K U  o d b y ły  s ię  w  p o c z ą t
k a c h  g r u d n ia  d r o c z y s to ś c i z o k a 
z j i  1 0 - le c ia  W y d z ia łu  D z ie n n ik a r 
s k ie g o  im .  K a r o la  M a r k s a .  W  u r o 
c z y s to ś c ia c h  w z ię ło  u d z ia ł  w ie lu  
n a u k o w c ó w  i  t e o r e t y k ó w  d z ie n n i
k a r s tw a  z  k r a jó w  s o c ja l is t y c z n y c h .  
W  c ią g u  m in io n y c h  1 0 -c iu  l a t  Wy 
d z ia ł  D z ie n n ik a r s k i  u k o ń c z y ło  1 350 
a b s o lw e n tó w ,  c o  s ta n o w i o k o ło  1/4 
o g ó łu  d z ie n n ik a r z y  z a t r u d n io n y c h  
w  N R D . r

N O W E  T O W A R Z Y S T W O

W  N IE M IE C K IE J  R e p u b lic e  D e 
m o k r a ty c z n e j  u t w o r z o n o  to w a r z y 
s tw o ,  k tó r e  s ta w ia  s o b ie  za  c e l  
u t r z y m y w a n ie  i  p ie lę g n o w a n ie  w ię  
z i  z o b y w a te la m i  p o c h o d z e n ia  n ie 
m ie c k ie g o  m ie s z k a ją c y m i za g r a n i 
cą . N o s i o n o  n a z w ę  „ N o w a  O jc z y z  
n a ”  i  w c h o d z i  w  s k ła d  d z ia ła ją c e j  
w  N R D  „ L i g i  P r z y ja ź n i  M ię d z y  
N a r o d a m i” . P r z e w o d n ic z ą c y m  T o 
w a r z y s tw a  z o s ta ł  z n a n y  p is a rz  
L u d w ig  R e n n ,  w ic e p rz e w o d n ic z ą 
c y m  —  A d o l f  D e te r ,

(CET)
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Scer»a i  ak tu  ii. Szw ejk 
(Jerzy Kownas) w  otocz e- 
r iu  szpiclów. W  g łębi — 
E rgen iusz W alaszek (Fa- 
livec).

Fot. St. C IE Ś LA K

-  Błazen

N IE  TR ZEB A być specjalistą — okręfowcem, by w ie
dzieć, że budowane w naszych stoczniach statki, zwłasz
cza statki rybackie, znane są na cał^m świecie ze 
swych wybitnych zalet; podobnie pewne eksportowane 
przoz nas kompletne obiekty przemysłowe. M nie j wiemy 
że Jtp. niektóre polskie silniki cieki rycinę są światową 
rewelacją, że bardzo wysoko są cenione pewne wyroby 
naszego nrzemyslu optycznego.

Tym  przykładom  n ie trudn o  nowego, kvóre jakością odbie- 
jednak przeciw staw ić inne, mó gają od norm  uznanych na 
wiące, że wciąż są niestety w y  św iecie za obowiązujące. D la- 
roby naszego przem ysłu maszy czego ta k  jest? Czy m am y się 

godzić z tak im  stanem rzeczy?
Oczywiście nie —  a dob it

nym  wyrazem  naszych zamie
rzeń jest uchw ała IV  Zjazdu 
PZPR, pow iadająca, że w  nad 
chodzącej pięcio latce w  prze
m yśle m aszynowym  większa 
część (60 p ro c .) . w yrobów  ma 
osiągnąć poziom św ia tow y pod 
względem ko n s tru k c ji i w yko 
nania. W ymagać to będzie m. 
in. wprow adzen ia do p ro d u k
c ji n ie m n ie j n iż  trzech i pół 
tysiąca now ych maszyn i urzą 
dzeń i m odern izac ji dalszych 
dwóch tysięcy.

Ł a tw o  w yłiczyć, że w  ła tach 
1066— 70 trzeba będzie w p ro 
wadzać rocznie przeciętnie 700 
nowości, a 400 urządizeń podda 
wać k u ra c ji odm ładzającej. W 
ostatn ich la tach wprow adza! iś 
m y rocznie 500—550 nowych 
maszyn, m odern izac ji podda
w a liśm y 120— 150.

Z A D A N I A  s to ją  w ię c  p r z e d  p r z e  
m y s łe m  m a s z y n o w y m  n ie b a g a te l 
n e . J e d n y m  z  is to t n ie js z y c h  e le 
m e n tó w  p r z y g o to w a n ia  d o  ic h  
r e a l iz a c j i  j e s t  p r o w a d z o n a  o d  k i l 
k u  m ie s ię c y  w ie l k a  a k c ja ,  o c h rz c z ę  
l a  s k r ó te m  „ A B C ” . P o le g a  o n a  
la  g e n e r a ln y m  p r z e g lą d z ie  w s z y s t  
k ic h  p r o d u k o w a n y c h  m a s z y n  9 

u r z ą d z e ń  i  z a k w a l i f ik o w a n iu  iclT 
d o  je d n e j  z t r z e c h  g r u p :  A  —  w y  
r o b y  n a  p o z io m ie  ś w ia to w y m ,  B  

ś r e d n ie  i  C —  c a łk ie m  p r z e 
s ta rz a łe .

D o  k o ń c a  a k c j i  je s z c z e  d a le k o .  
G d y  je d n a k  s p o r y  s z m a t  j e j  m a 
m y  za  s o b ą , w o ln o  m ó w ić  o  p e w -  

y c h  w n io s k a c h .  N a  t r z y  z  n ic h  
z w r ó c im y  u w a g ę .

w ię c  p o  p ie rw s z e  —  is t n ie ją  
w y p a d k i ,  że d o  g r u p y  B ,  d o  t e j  
z a le d w ie  ś r e d n ie j ,  z a l ic z y ć  t r z e b a  
b y ło  n ie  t y l k o  b ie ż .ąco  p r o d u k o 
w a n e  m a s z y n y ,  a le  i  p r o to t y p y ,  
l . t ó t e  m a ją  z m ie n ić  s ię  w  s e r y jn ą  
p r o d u k c ję  d o p ie r o  za  r o k ,  za  c fw  
la ta .  C z y  n ie  n a s u w a  s ię  p r z y 
p u s z c z e n ie , że  w te d y  t r z e b a  im  
b ę d z ie  o b n iż y ć  k w a l i f i k a c y jn ą  l i 
te rk ę ?  M o ż e m y  (c z y  m u s im y )  g o 
d z ić  s ię  c z a s a m i n a  to .  że  o b e c 
n ie  p r o d u k o w a n e  u r z ą d z e n ia  m a -  
.tą p e w n e  m a n k a m e n ty .  VV s to s u n  
k u  d o  p r o to t y p ó w  ta k a  t a r y f a  
u lg o w a  je s t  c h y b a  n ie  n a  m ie j 
s c u .

W n io s e k  d r u g i  m ó w i,  że  n ie k tó r e  
u rz ą d z e n ia  t r z e b a  b y ło  z a k w a l i f i 
k o w a ć  d o  g r u p y  B , c h o ć  s k ą d 
in ą d  p a s o w a ły  j a k  u la ł  d o  A ;  
,ied en  d r o b n y  s z c z e g ó ł —  t u  t r y 
b ik ,  ta m  w y łą c z n ik  e le k t r y c z n y ,  
ó w d z ie  p o  p r o s tu  la k ie r  —  p o 
w o d o w a ł o b n iż e n ie  o c e n y .  I n t e r 
p r e to w a ć  to  m o ż n ą  d w o ja k o .  A lb o  
z e  z n ie c ie r p l iw ie n ie m ,  że  j a k  to ?  
ja k ie g o ś  ta m  g łu p s tw a  n ie  p o t r a 
f i m y  d o b r z e  z r o b ić ?  A lb o  in a 
c z e j,  ze  s p o rą  d o z ą  o p ty m iz m u :  
h o  je ż e l i  t y l k o  o  t a k i  je d e n  „ n ie -  
d o c ia g n ię ty ”  d e ta l  c h r d ł i ,  t o  n ie 
t r u d n o  go  b o d z ie  c h y b a  p o p r a w ić  
i  c a łe  w ie lk ie ,  n ie ra z  k o s z to w n e

N o w y  r o k  
c y w i l n y

P Ó Ł N O C  S Y L W E S T R O W A  
b y ła  w  ty m  r o k u  t y l k o  p rz e ło m e m  
d w ó c h  l a t  k a le n d a r z o w y c h ,  d w ó c h  
r o c z n y c h  p la n ó w  g o s p o d a rc z y c h  
c z y  w re s z a ie  p r z e ło m e m  w  ż y c iu  
o s o b is ty m  k a ż d e g o  -z n a s .

D w a n a ś c ie  u d e r z e ń  z e g a ra  o  p ó ł 
n o c y  31 g r u d n ia  ro z p o c z ę ło  „ n o w y  
r o k  c y w i ln y ” . S p r a w i ło  t o  m a g ic z 
n e  z d a n ie :  „ W c h o d z i  w  ż y c ie  z 
d n ie m  1 s ty c z n ia  1985 r . ” , u m ie s z 
c z o n e  na  k o ń c u  t r z e c h  u s ta w :  b K d 

. dc-ksóe C y w i ln y m ,  o  K o d e k s ie  R o 
d z in n y m  i  O p ie k u ń c z y m  i  o  K o 
d e k s ie  P o s tę p o w a n ia  C y w iln e g o .  W  
ty m ż e  m o m e n c ie  z  r e je s t r u  n a sze g o  
u s ta w o d a w s tw a  w y k r e ś le n i  z o s ta l i  
e m e r y c i :  c z te rd z ie s to le tn ie  ro z p o 
rz ą d z e n ie  P r e z y d e n ta  z c z e rw c a  
J:>24 r .  o  l i c h w ie  p ie n ię ż n e j  ( n a j
s ta rs z y  z  u c h y lo n y c h  p r z e p is ó w ) , 
c h lu b n y  z re s z tą  t w ó r  p o ls k ie j  m ię 
d z y w o je n n e j  m y ś l i  p r a w n ic z e j  — 
k o d e k s  z o b o w ią z a ń  z 1933 r .  o ra z  
k o d e k s  h a n d lo w y  z  1934 r . ,  a  t a k 
że p r a w o  rz e c z o w e  z  1946 r „  p r z e 
p is y  o g ó ln e  p r a w a  c y w i ln e g o  z 1950 
r . ,  k o d e k s  r o d z in n y  z 1950 r .  i  in n e  
p r z e p is y  p ó ź n ie js z e ; P r o c e d u r a  r o z 
s t r z y g a n ia  s p o r n y c h  i  n ie s p o rn y c h  
s p r a w  c y w i ln y c h ,  o p a r ta  n a  t r z o n ie  
p r z e p is ó w  k p e  z 1930 r .  i  1932 r .  
o t r z y m a  n o w ą ,  d o s to s o w a n ą  d o  a k 
tu a ln y c h  w a r u n k ó w  u s t r o jo w y c h ,  
e k o n o m ic z n y c h  i  s o c ja ln y c h  fo rm ę .

.Tak w y s łu ż o n y c h  p r a c o w n ik ó w  
O d c h o d z ą c y c h  n a  w y p o c z y n e k ,  p o  
ż e g n a ć  t r z e b a  z  s z a c u n k ie m  te  id ą 
ce  d o  la m u s a  h i s t o r i i  p r a w a  p r z e -  
P sy,

P is a n o  o  n ic h  ju ż  w ic ie ,  w  m o 
m e n c ie  p r z e ło m u  w a r to  j e d n a k  je 
szcze r a z  w  s k r ó c ie  p r z y p o m n ie ć  
n a jw a ż n ie js z e ,  c h a r a k te r y s t y c z n e  
in n o w a c je  n o w e g o  u s ta w o d a w s tw a .

K o d e k s  c y w i ln y  to w a r z y s z y  c z ło  
w ie k o w i  —  j a k  u j ą ł  to  je d e n  z 
n a s z y c h  w y b i t n y c h  c y w i l i s t ó w  
p r o f .  A .  W o l t e r  — o d  c h w i l i  j e 
go  u r o d z e n ia  a ż  d o  ś m ie r c i,  a na  
w e t  p o  je g o  ś m ie r c i,  w  d z ie d z i
n ie  s p a d k o w e j.  K o d e k s  c y w i ln y  
r e g u lu je  p o  n o w e m u  s fe rę  o s o b o 
w y c h  p r a w  w ła s n o ś c io w y c h ,  r z e 
c z o w y c h ,  z o b o w ią z a n ia ,  s y s te m  
s p a d k o w y .  O to  c a łe  ż y c ie  c z ło 
w ie k a  w  k o d e k s ie .  A le  n ie  t y l k o  
je d n o s tk i .

K o d e k s  R o d z in n y  i  O p ie k u ń c z y  
p r z y n o s i  z a s a d n ic z e  z m ia n y  w  
d z ie d z in ie  m a łż e ń s tw a ,  ro z w o d ó w  
i  a l im e n ta c j i ,  a  ta k ż e  p rz y s p o s o b ię  
n ia .  M a łż e ń s tw o  m o ż e  z a w rz e ć  
m ę ż c z y z n a  co  n a jm n ie j  d w u d z ie 
s to je d n o le tn i  z k o b ie tą  co  n a j 
m n ie j  o s ie m n a s to le tn ią .  Z a w a rc ie  
g o  m u s i  b y ć  p o p rz e d z o n e  m ie s ię c z  

. n y m  te r m in e m  w y c z e k iw a n ia  od  

. c h w i l i  z ło ż e n ia  p a p ie ró w  w  U rz ę  

. d z ie  S ta n u  C y w iln e g o .  R o z w ó d  m o  
że  b y ć  u d z ie lo n y  t y l k o  w te d y ,  
g d y  is t n ie je  t r w a ł y  i  z u p e łn y  r o z  
k ła d  p o ż y c ia  m a łż e ń s k ie g o .  J e d n a k  
ż e  i  w  t e j  s y t u a c j i  są d  n ie  u d z ie 
l i  r o z w o d u ,  g d y  u c 'e r p i  n a  ty m  
lo s  d z ie c k a  a lb o  . g d y  z  in n y c h  
w z g lę d ó w  b y ł b y  o n  s p rz e c z n y  z 
z a s a d a m i w s p ó łż y c ia  s p o łe c z n e g o . 
N ie  z o s ta n ie  r ó w n ie ż  o rz e c z o n y , 
g d y  ż ą d a  g o  s t r o n a  w y łą c z n  e w in  
n a  r o z k ła d u  p o ż y c ia ,  c h y b a ,  że 
d r u g i  m a łż o n e k  w y r a z i  zg o d ę . 
O rz e c z e n ie  r o z w o d u  n a  w n io s e k  
s t r o n y  w in n e j  m o ż e  n a s tą p ić  i  w  
t y m  w y p a d k u ,  g d y b y  n ie  o r z e 
c z e n ie  r o z w o d u  b y ło  s p rz e c z n e  z 
z a s a d a m i w s p ó łż y c ia  s p o łe c z n e g o , 
n p .  g d y  o d m o w a  m a  c h a r a k te r  
s z y k a n y .  P r z e p is y  o  a l im e n ta c j i  
z o s ta ły  ro z s z e rz o n e  n p . ,  g d y  w s k u  
t e k  r o z w o d u  b y ł y  m a łż o n e k  c ie r  
p i  n ie d o s ta te k ,  a p o n a d to  r o z w ie 
d z io n y  m a łż o n e k  w in n y  r o z k ła d u  
m a łż e ń s tw a  m o ż e  b y ć  z o b o w ią z a 
n y  d o  a l im e n to w a n ia ,  n a w e t  g d v  
fc y ł.y  w s p ó łm a łż o n e k  n ie  je s t  w  
n ie d o s ta t k u .

N o w y  k o d e k s  p o s tę p o w a n ia  c y 
w i ln e g o  — 66 s t r o n  d r o b n e g o  d r u  
k u  w  D z ie n n ik u  U s ta w  N r  43 — 
d o s to s o w u je  t r y b  p o s tę p o w a n ia  w  
s p r a w a c h  c y w i ln y c h  d o  n o w y c h  
p r z e p is ó w  p r a w a  m a te r ia ln e g o .  D o  
s to s o w u le  ta k ż e  z a w i ło ś c i  n r o c e d u  
r a ln e  d o  p o t r z e b  w s p ó łc z e s n e g o  
ż y c ia .

N o w y  r o k  je s t  w ię c  r ó w n ie ż  
¡ ro k ie m  p r z e ło m u  c y w i ln e g o .

J. JASIŃSKI

« r z ą d z e n ie  o je d n ą  l i t e r k ę  p o d 
c ią g n ą ć  w  g ó rę .

TR ZEC I WRESZCIE w n io 
sek będzie porządkowej na tu 
ry . Okazało się bowiem , że nie 
wszędzie, nie wszyscy należy
cie podeszli do stud iów  nad 
m aszynowym  abecadłem. W 
w ie lu  wypadkach sprawę za
kw a lif iko w a n ia  do jedne j z 
trzech g rup po traktow ano fo r 
m alnie. Spłycono tu  i ówdzie 
akcję, by nie powiedzieć: od- 
fa jkow ano. N ic gorszego nad 
taką p rak tykę . Zam ysłem  in i
c ja to rów  a k c ji by ło  uzyskanie 
rzeczywistego obrazu przede 
w szystkim  ja ko  pun ktu  w y jś 
cia do dalszych pociągnięć. Na 
ty le  będą one skuteczne, na 
ile  zyskam y p raw d z iw y obraz 
stanu faktycznego.

W Y S O K I p o z io m  te c h n ic z n y ,  n ie  
n a g a n n a  ja k o ś ć  p r o d u k o w a n y c h  

p rz e z  n a sz  p r z e m y s ł  m a s z y n  i  
u rz ą d z e ń  s ta je  s ię  z a g a d n ie n ie m  
c o r a z  b a r d z ie j  c e n t r a ln y m .  M a  to  
p r z y c z y n ę  w  p o s tę p u ją c e j  m o d e r 
n iz a c j i  in n y c h  d z ie d z in  g o s p o d a r 
k i ,  a  ta k ż e  r o s n ą c e j r o l i  p rz e 
m y s łu  m a s z y n o w e g o  w  n a s z y m  
l ia n d iu  z a g r a n ic z n y m . S tą d  w a g a , 
ja k ą  ja k o ś c i  w  t y m  p r z e m y ś le  n a 
d a ł  I V  Z ja z d  i  n ie d a w n e  I I  P le 
n u m  K C  P a r t i i .  D la  p o p r a w y  j e j  
p o d e jm u je  s ię  r o z m a ite  k r o k i  o r 
g a n iz a c y jn e .  N a le ż y  d o  n ic h  i  
p rz e g lą d ,  o  k t ó r y m  t u  m ó w i l iś m y ,  
w o b e c  cze g o  n ie  m o ż n a  w  n im  
s o b ie  p o z w o l ić  a n i  n a  z w o ln ie n ie  
te m p a ,  a n i  n a  b iu r o k r a t y c z n e  j e 
g o  t r a k t o w a n ie .

M IR O S Ł A W  K O W A L E W S K I

SZWS Żydówce —  długo! etnła pracownica, Iaborantka 
Anna M ikut przy motaku e lektrycznym do oznaczania gru 
bości jedwabiu.

Fot.: St. Cieślak

Premiera w Teatrze Współczesnym

Szwejk czy filozof?
PRZEPYSZNE jest w  tym  

przedstaw ieniu wprowadzenie  
do aktu  I, ja k  zresztą i  cały 
ten akt, pełen kap ita lnych po
m ysłów reżyserskich, {Jawa Ma 
c le 'O leskiego), ru c h liw y  a prze j 
rzysty, ukazu jący walący się 
św ia t w  skrócie w ie lk ie j ka ry 
ka tury. Tych k lk a  scen — w  
knajpie, w  sądzie, a zwłasz
cza w  szpita lu (znakom ita po
stać lekarza w  in te rp re ta c ji 
LEO PO IJJA M A TU S ZC ZA K A , 
doslconali „sym ulanci” ) na le
ży  chyba do najlepszych w  h i 
s to rii teatru, w ykorzystu jące
go bogaty m a te ria ł powieści 
Haska. A k t  d ru g i — do poło
w y  — kontynuuje tę lin ię , 
św ie tna  jest scena w  pociągu 
(znów  sukces Matuszczyka w  
r o li „łysego pasażera” ) — i, 
niestety, załam uje się: scena na 
Twsterunku żandarm erii jest fa  
ta 'n ie  rozw lekła , w ygrana rui 
je d n e j nucie, pod koniec u-ręcz 
nudna. Jeszcze m 'gv ie  auten
tyczny hum or „S zw e jka”  w  
scenie z ak tu  I I I  (znakom ity  
La trinen gencra l — EU G E

N IU S Z W A LA S ZE K ) —  i  gaś
n ie  w  scene końcowej, n ie prze 
konyw ającej, zbyt luźno wkom  
penowanej w  całość.

JEST W IĘC w  tym  przedsta
w ie n iu  sporo rzeczy dobrych, 
k ilk a  scen o przepysznym  hu
morze —  w  całości jednak jx>- 
zostawia wrażenie niedosytu. 
Sądzę, że stało ń ę  tak  głównie  
z powodu błędnej koncepcji ro  
l i  g łów nej, samego Szw ejka w  
in te rp re ta c ji JERZEGO KO W - 
NASA. Zarów no w  tra d y c ji poi 
skiego teatru  (nieporównana  
kreacja  Jaracza), ja k  — bodaj 
bardzie j jeszcze — w  tra d yc ji 
teatrów  w  Czechosłowacji, o j 
czyźnie tego nieśmiertelnego  
bohatera I  w o jny  św iatow ej, 
Szw ejk  — p rzy  całe j sw o je j 
gapiowatości — to  rodzaj 
„ch łopskiego filo zo fa ” , sp ry 
ciarz, świadom ie doprowadza
jący sytuacje do absurdu , a ta - . 
ku jący  samą ideę „b a łw a ń - ~ 
sk ie j”  u o jn y . Podkreśla to 
zresztą w  a rtyku le  program o
w ym  także autor now ej po l
sk ie i adaptacji, Bohdan Czasz
ko („P o c h w a li dobrego w o jaka  
S zw e ka ” ). Gdzież się to  po
działo? W  szereeńskim  przed
s taw ien iu  pow ierzono tę rolę  
Jerzemu Kownasowi, ak to row i 
o n ie w ą tp liw e j s'le kom czne j 
—  i  ten autentyczny zresztą, 
szczerze zabawny kom izm  w y 
b ił się ponad wszystko. Szwejk 
Kownasa jest po prostu ka ry
ka tu rą  w ojaka, ośmi sza w o j
nę nie poprzez sw oi zdrowy, 
głęboko ludzk i rozsądek — ale 
w : łącznie sytuacjam i. Zab rak

ło w  te j ro li iro n ii,  n ieodłącz
ne j cechy autentycznego Szwej 
ka, jego protest przeciw  „ bał-  
w aństw u”  jest w ięc zbyt ubogi, 
in te lek tua ln ie  pusty.

M A M Y  TU do czynienia z 
rodzajem  w odew ilu , po k tó rym  
nie oczekujm y głębszych w ra 
żeń, poprzestańmy na zabawie, 
któ ra  jest najm ocniejszą stro
ną szczec ńskiego przedstawie
nia. Zgłosić jednak trzeba je 
szcze zastrzeżenie co do deko
ra c ji (scenografia jest dziełem  
M A R C IN A  W EN ZLA). Ich  ca ł
kow ite  „ rozbebeszenie” , ukaza
nie całego m echanizmu zm ian, 
nie w yda je  m i się celowe, 
efekt jest chybiony, a nie są
dzę, by ta k i układ, sceny dy
ktow any być m usiał wyłącznie  
UKirunkam i technicznym i. M ia  
ło to chyba coś znaczyć — n ie  
stety, „n ie  wyszło” .

F E L IK S  JO R D A N  '

Bufy ze Słupska
K O M IT E T  Ekonom iczny Ra

dy M in is tró w  pod ją ł decyzję o 
zbudowaniu w  Słupsku kosz
tem 220 m in  z ł now ej fa b ry k i 
obuwia. Ruszy ona w  1969 r. i 
za tru dn i 2,5 tys. osób, w  tym  
80 proc. kobiet. (ał)

Imponująca
rozbudowa

Z A K Ł A D Y  E le k t r o d  W ę g lo w y c h  
im .  I  M a ja  w  R a c ib o r z u  o s ią g n ą  
p o d  k o n ie c  p r z y s z łe j  p ię c io la t k i  
w a r to ś ć  p r o d u k c j i  o  p o n a d  82 m in  
w ię k s z ą  n iż  d o ty c h c z a s o w a . T a k  
p o w a ż n y  w z r o s t  p r o d u k c j i  u z y s k a  
s ię  p o  z n a c z n e j r o z b u d o w ie  za 
k ła d u  o s z e re g  n o w y c h  o b ie k tó w  
n r o d u k c y jn y c h .  P r z e w id u je  s ię  n a  
(e n  c e l 255 m in  z ło t y c h ;  b ę d z ie  
to  s u m a  p r a w ie  d w u k r o t n ie  w ię k 
sza  o d  n a k ła d ó w  in w e s ty c y jn y c h  
w  la ta c h  1861— C5, k t ó r e  u s ta lo n o  
w  w y s o k o ś c i  134 m in  z ło ty c h .  W, 
w y n ik u  r o z b u d o w y  p o w s ta n ie  t u  
d o d a tk o w o  o k o ło  500 n o w y c h  
m ie js c  p r a c y s
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0 filmie w Sepio
S E J M O W A  K O M IS J A  K U L T U R Y  I  S Z T U K I  R O Z P A T R U J Ą C  

P R O J E K T  P L A N U  I  B U D Ż E T U  M IN IS T E R S T W A  K U L T U R Y  '  
S Z T U K I  N A  R O K  P R Z Y S Z Ł Y " , P O Ś W IĘ C IŁ A  S P O R O  M IE J S C A  
YV S W Y C 1 I O B R A D A C H  S P R A W  O M  N A S Z E J  K I N E M A T O G R A 
F I I .

Rek więzienia 
za „Milczenie“
B U E N O S  A IR E S . J a k  p o d a je  p ra  

sa a r g e n ty ń s k a ,  p r o d u c e n t  J u a n  
A n to n io  M u r u z e ta  s k a z a n y  z o s ta ł 
n a  r o k  w ię z ie n ia  z  z a w ie s z e n ie m  
za d y s t r y b u c ję  f i l m u  In g m a r a  

B e rg m a n a  „ M i lc z e n ie ” . W  u z a s a d 
n ie n iu  w y r o k u  są d  p o d łc r e ś l i ł  p o r  
n o g r a f ic z n y  c h a r a k te r  n ie k tó r y c h  
s c e n  w  ty m  f i lm ie .  ( K t — P A P )

REŻYSER Wanda Jaku  
bowska rea lizu je  sw ój no 
w y  film . Nosi on ty tu ł 
„W ie lk i las”  i  poświęco
ny jest tematyce górniczej. 
Scenariusz napisał Jan 
Pierzchała. Zdjęcia K a z i
m ierza W aw rzyniaka. W 
rolach g łównych zobaczy
m y: L ncha S ko lim ow skie
go, Jerzego Przybylskiego, 
Joannę Szczerbie, A ndrze
ja  Kopiczyński ego, Bole
sława. P łotnickiego, M artę  
Lipińską.

N A  ZD JĘC IU : Wanda 
Jak bowskn z ak to ram i: 
Lechem S ko lim ow skim  i  
Jerzym  Przyby ' skim .

C A F-fo t. Woloszczuk

kosztem p ro d u kc ji przeznaczo
nej d la k in .

Zw racano uwagę, że ze wzglę 
du na konkurencję  te le w iz ji i.o 
nieczne jest zapewnianie stałej 
popraw y w a run ków  p ro je kc ji, 
ja k  też este tyk i k in . P iln ym  za 

P R ZEW ID U JE SIĘ, że w  daniem  jest ich m odernizacja 
1965 r. zespoły film ow e  w yp ro - oraz przystosowanie do nowych 
d u ku ją  26 pozyc ji d ługom etrażo rodza jów  techn ik i *— np. mon- 
wych, w  tym  24 fabu la rne  i 2 towanie ekranów  panoram  cz- 
dokum entalne. Wśród fa b u la r- nych. N ieste ty — ja k  s tw ie i-  
nych zna jdu ją  się trzy  „super dzano — fundusze na te  cele 
p rodukcje ” : „Faraon” , „P op io - są obecn:e niewystarczające, 
ły ”  i „Rękopis znaleziony w  Sa Rady narodowe, k tóre są gospo 
ragossie” , a także nakręcany darzam i k in , pow inny pośw ię- 
p rzy współpracy z ZSRR „L e -  cać w ięce j uw agi i  ś rodków  na 
n in w  Polsce” . ich rem onty i m odernizację. W

F lim ów  średnio- i k ró tko m e - ro ku  przvszłym  p rzew idu je  się 
Irażowych powstanie 482, w  uruchom ienie 31 now ych kin. 
tym  42 fabularne, realizowane Liczba seansów wzrośnie o 0,6 
specjalnie dla te lew iz ji. Pozy- proc.
c ji dokum enta lnych ma być na Posłow ie w y ra z ili zyniepoko- 
kręconych 151, a popu larno- jen ie  obserwowanym  ostatn io 
ośw iatowych — 148. _ spadkiem  eksportu naszych f i l -

Na ekrany naszych k in  w e j-  mów’ fabu la rnych  do k ra jó w  
dzie w  przyszłym  roku  łącznie zachodnich. W skazywano, że 
180 f ilm ó w  fabu larnych, rep re - pow inno się tem u przeciw dzia- 
zcntujących w szvstkie  w a żn ie j- łać poprzez zwiększanie eksoor 
sze kinem atogra fie  świata. tu  na te ry n k i naszvch k ró t-

W c h w ili obecnej moc pro- kom etrażówek. (K t-P A P ) 
dukcy jna  w y tw ó rn i p rzew yż
sza potrzeby p ro d u kc ji d la k in . 
nie w ystarczy jednak na zaspo
kojenie stale rosnących apety
tów  te le w iz ji. A by nasza n a j
młodszą muza m ia ła  zapewnio
ny reeu la rny dop ływ  przezna
czonych d la  n :ej specjalnie f i l 
m ów, niezbędne b y łyb y  dodat- 
'-owe nakłady. W każdym  ra 
zie wzrost p ro d u kc ji f ilm ó w  te 
ew izy jnych  me może nastąpć

77 x Jean Gąbin
— Jakieś gazety pisały, 

że mam zam iar skończyć 
film em . Oczywiście, ta-

— pow iedzia ł w  w yw ia 
dzie dla ,,L ' H u m an ité -D i
manche”  Jean Gąbin.

ż o łn ie r z e m , k o le ja r z e m ,  d e z e r te 
r e m , c h ło p e m , m a r y n a rz e m ,  a r y 
s to k r a tą ,  g a n g s te re m , lo k a je m ,  m a  
ła r z e m , w łó c z ę g ą , s k le p ik a r z e m ,  

k i dzień nadejdzie, ale na ś lu s a rz e m  o ra z  p r e m ie re m , i i t w o -
raz e wcale o tum  nie m u- r* y ,‘  w  s w y c h  , i I m a c h  c a ły  ś w ia t ,ruz c wcaie o iym  me my ju ę k n y ,  p e łe n  n ie p o k o ju ,  m ą d r y .
Się. Najlepszym  tego 'ow o  T w o r z ą c  r ó ż n e  p o s ta c ie  z a w s z e  
dem j r S t szólka p rodukću j p o z o s ta w a ł so b ą . J a k i  w ię c  je s t?  
Tin C ^ n io r ’ '  K r ą ż ą  n a  te n  te m a t  le g e n d y .na „G afe r  , którą zalozy- G ą b in  r y s u je  s ię  w  n ic h  ja k o  
lem razem z Fernandelem  r ó w n y  c h ło p ”  i  s k n e r a ,  m a ły  b u r  

ż u j  i c z ło w ie k  o  w ie lk im  s e rc u , 
s z la c h e tn y m  c h a r a k te rz e .  W ia d o 
m o . że n ie  z n o s i r e k la m y  i  n ie 
n a w id z i  b r u k o w e j  p r a s y .  N ie  je s t  
r o z m o w n y ,  a  w y w ia d ó w  u d z ie la  
b a rd z o  r z a d k o ,  t y l k o  w y b r a n y m  
g a z e to m .— • Zawód aktora wcale nie 

jest tak i p rzyjem ny. Gdyby 
ehodziiło ty lk o  o mnie, już daw 
no m ógłbym  zejść z ekranu. 
A le  mam dzieci — 15-letnią 
F lorencję, 12-le tnią Walerię- i 
9-letniego M atiasa. N ie m ia
łem łatw ego dzieciństwa. Nde 
chcę, aby m oje  dzieci rosły 
ja k  panicze, ałe muszę im  za
pewnić wykszta łcenie , tak po
trzebne w  życiu. Fio pracy m y 
ślę ty lko  o tym , aby ja k  n a j
szybciej dostać się do domu 
i sprawdzić, czy m oje dzieciaki 
nie nałapały dw ójek.

W  C IĄ G U  35 L A T  s w e j  k a r ie r y  
f i lm o w e j  G ą b in  w y s tą p i ł  w  77 f i l 
m a c h . B y ł  n a  e k r a n ie  a m a n te m ,

i i

? ! SPRAWA OPPENHEIMERA 
i  Paryżs! i Motanie

P A R Y Ż . N a  s w ó j p ie r w s z y  s p e k -  r ję ,  o p r a c o w a n ą  p o  d o k ła d n y m  
l a k i  w  P a ry ż u ,  p o  o p u s z c z e n iu  p r z e s tu d io w a n iu  992 s t r o n  d o k u -  
„ T h e a t r e  N a t io n a le  P o p u la i r e ” , m e n tó w  z p r z e s łu c h a n ia  p rz e d  k o  
J e a n  V i l a r  w y b r a ł  s z tu k ę  — d o -  m is ją  d o  b a d a ń  d z ia ła ln o ś c i  a n t y -  
k u m e n t ,  p o ś w ię c o n ą  s p r a w ie  p r o -  a m e r y k a ń s k ie j.  W  te n  sp o s ó b  — 
fe s o ra  O p p e n h e im e r a .  P o c z ą tk o w o  p is z e  , ¡ C o m b a t”  — p o w s ta ła  s z tu -  
m ia ł  to  b y ć  u t w ó r  H e in r ic h a  k a  -  d o k u m e n t ,  o d tw a r z a ją c a  s p ra  
X in p h a r d ta  „ S p r a w a  O p p e n h e .m e -  w ę  O p p e n h e im e r a ,  
r a ” , r e ż y s e ro w a n y  ju ż  p o p r z e d -  J a k  w y ja ś n ia  J e a n  V i la r  —  s z tu -  
n io  p rz e z  P is c a to r a  w  s to l ic y  N R D . k a  z a w a r ta  n a  160 s t r o n a c h  m a -  
W  z w ią z k u  je d n a k  z d u ż ą  s w o -  s z y n o p is u  n ie  z a w ie ra  a n i  je d n e -  
b o d ą , z j a k ą  p o t r a k t o w a ł  te n  te -  g o  s ło w a  a u to r a .  W s z y s tk o  to  są 
m a t  a u to r  n ie m ie c k i  i  z  z a s t rz e ż e  t y l k o  c y t a t y  z a k t  s p r a w y ,  
n ia m i  s a m e g o  O p p e n h e im e r a ,  J e a n  P r o f .  O p p e n h e im e r  p r z e c z y ta ł 
V i l a r  z r e z y g n o w a ł z  p ie r w o tn e g o  p ra c ę  V i la r a  i  ją  z a a p r o b o w a ł,  
o la n u .  W y s ta w i ł  s w ą  w ła s n ą  w e r -  N a jb a r d z ie j  in te r e s o w a ła  V i la r a

Stunoilown w roli 
Rzisy Kareniny

M O S K W A . Z o s ta ła  j u ż  u s ta lo n a  
o b s a d a  f i lm u  w g  „ A n n y  K a r e 
n in y ”  T o łs to ja .  P ra c e  n a d  e k r a 
n iz a c ją  r o z p o c z y n a  w k ró tc e  z n a 
n y  r e ż y s e r  r a d z ie c k i  s ta rs z e g o  p o 
k o le n ia  A le k s a n d e r  Z a r c h i .  R o lę  
t y t u ło w a  o b e jm ie  T a t ja n a  S a m o j-  
lo w a .  j e j  m ę ż a  A le k s e g o  — M i
k o ła j  C z e rk a s o w , W ro ń s k ie g o  zaś 
— O lc g  S t r iż e n o w .

W  r o z m o w ie  z d z ie n n ik a r z a m i  
T . S a m o j io w a  p o w ie d z ia ła ,  że  m a 
r z y ła  o d  d a w n a  o z a g n a n iu  na 
e k r a n ie  r o l i  k o b ie t y ,  k tó ir a  id z ie  
ś m ia ło  d r o g ą  sw e g o  s z c z ę ś c ia , 
p r a w d z iw e g o  u c z u c ia . A n n a  ż y ć  
be z  p r a w d y  n ie  p o t r a f i .  U m ie ra ,  

-p c .n ie w a ż  n ie  z n a jd u je  in n e g o  w y j  
ś c ia  w  o ta c z a ją c y m  j ą  ś w ie c ie .

t e j  s z tu c e  s t r o n a  m o r a ln a  
g a d n ie n ia .

S z tu k ę  w y s ta w ia  te a t r  „ L ’A th è -  
n è e ” , k ie r o w a n y  p rz e z  F ra n ç o is e  
S p ira .  W  r o l i  p r o fe s o ra  O p p e n 
h e im e r a  w y s tę p u je  J e a n  V i la r .  
N a  s c e n ie  te g o  t e a t r u  g r a n a  ju ż  
b y ła  p o p r z e d n io  g ło ś n a  i  d y s k u 
s y jn a  J  ; tu k a  H o c h h u th a  „ N a 

m ie s tn ik ” .

R Z Y M . J e d e n  z n a j le p s z y c h  
te a t r ó w  w ło s k ic h  „ P ic c o lo  T e a t r  o ”  
w  M e d io la n ie  w y s tą p i ł  z p r e m ie rą  
s z tu k i  p is a rz a  z a c h o d n io n ie m ie c -  
k ie g o  H e in r ic h a  K ip p h a r d ta  „ S p r a  
w a  R o b e r ta  O p p e n h e im e r a ” . S z tu 
k ę  r e ż y s e ro w a ł  G io r g io  S t re h le r .  
P ra s a  w ło s k a  z a rz u c a  a u to r o w i  
z b y t n ie  id e a l iz o w a n ie  p o s ta c i p r o  
fe s o ra  O p p e n h e im e ra  i  p r z y p is y 
w a n ie  m u  s łó w ,  k tó r y c h  w  rz e 
c z y w is to ś c i  n ig d y  n ie  w y p o w ie 
d z ia ł .  ( K t —P A P )

Pocrątkowo występował w; 
bardzo kiepskich, pozbawio
nych am b ic ji film ach . Za 
p ierw szy poważny k rok  uważa 
„Banderę”  Juliensa D u v iv ie ra . 
— Zrozum iałem  wówczas 
stw ierdza — że trzeba uważnie 
dobierać reżyserów, z k tó ry m i 
się pracuje, a także scenariusz 
oraz sam tem at f ilm u . Od 
1935 r. współuczestniczę w, 
„kons truo w an iu '’ każdego f i l 
mu, w  k tó ry m  gram. Pracowä 
łem z w ie lom a w span ia łym i re  
ży serami D iv iv ie rem , Renoi-t 
rem , Carne’em.

Stałem  się w ym agający, 
przez to p rzyk le jono  m i ła tkę  
człow ieka trudnego. W ydaje 
się, że to nde jest słuszne. Je
żeli chce się, aby ak to r bez 
reszty w c ie la ł się w  postać, 
k tó rą  gra, nie należy mu n ig 
dy przeszkadzać.

Często py ta ją  m nie, na czyni 
polega ta jem nica sukcesu. Oto 
m oja fo rm u ła : trochę ta len tu , 
praca i oczywiście trochę szczę 
ścia. *

D rug ie  pytanie, k tó re  często 
m i zadają, to ja k i jest m ój sto 
sunek do „N ow e j fa l i” . N ic 
m nie ona nie obchodzi. Za każ 
dą fa lą  idzie następna. W 
swoim  czasie Carne, P revert i 
ja  by liśm y także nową fa lą.

(K t-P A P )

„Cudzoziemka 
w Paryżu“

R Z Y M . P ię c iu  z n a n y c h  re ż y s e 
r ó w  —  L u c h in o  V is c o n t i  i  M ic h e l
a n g e lo  A n t o n io n i  (W ło s i) ,  J o s e p h  
L,osey ( A m e r y k a n in ) ,  J e a n - L u c  G<y 
d a r d  (F ra n c u z )  i  J o r n  fc lon ne r, 
(S z w e d )  ro z p o c z n ą  w  r o k u  p rz y - ,  
s z ły m  n a k r ę c a n ie  w s p ó ln e g o  f i l 
m u .  G łó w n ą  r o lę  g r a ć  b ę d z ie  M o -  
n ic a  V i t t i .  W y s ta n i  w  p ię c iu  n o 
w e la c h .  z k tó r y c h  k a ż d a  te ż y s e -  
r o w a n a  ta ed z ie  p rz e z  in n e g o  f i l 
m o w c a . F i lm  p t .  „ C u d z o z ie m k a  w  
P a r y ż u ”  s k ła d a ć  s ię  b ę d z ie  z p ię 
c iu  h i s t o r i i  m iło s n y c h ,  p o t r a k t o 
w a n y c h  w  sp o s ó b  h u m o r y s t y c z n y .  
A k c ja  to c z y  s ie  w  o k r e s ie  o d  1890 
d o  1990 r .  A n to n io n i  (m ą ż  a k t o r 
k i )  z a s t rz e g ł d la  s ie b ie  e p iz o d  z 
r o k u  1990. (P A P J i

—  To napraw dę dobra, m ądra dziewczyna. Gdy
by nie ona...

Spojrza łam  znów na Staszka. On też spojrza ł po 
sobie; na jw idoczn ie j b y l zachwycony.

— No, teraz to „kanada ” ! O dkułem  się. M am  
stypendium .

Jakoś nie w idać  — n ie m ogłam  oderrcać w zro- 
; k u  od brudnych dżinsów. — A le  Sarę trzeba chy

ba wyłączyć z liczby podejrzanych. Pozostaje fo 
tog ra f i  wojskowy.

P IG A L L E

—  K T Ó R A  ci się n a jle p ie j podoba?
—  Ta zielona.
—  A  m nie ta M urzynka  w  czerwonym  jerseyu.
—  Zboczeniec!
—  A le  szczery. Ta zie lona rżn ie  damę, n iew ia 

domo po co. K to  się na to da nabrać? A  poza tym  
n ik t  tu  nie przychodzi, żeby się zadawać z da
m am i! Zobacz, stale siedzi i rozm aw ia z tym  swo-

s im  opiekunem . N ik t  je j nie rusza. G łup ia ! A  czer
wona M urzynka  w  ciąg łym  ruchu. Fopatrz, znów  

|  ją  ktoś wyprowadza.
‘ Czerwona M urzyn ka  może m ieć ze czterdzieś- 
| c i la t i  cia ło takie , ja k ie  m a low a ł Rubens, ty le  że 
I nie nagie, a wtłoczone w  jerseyową kieckę, każda  
j> w ypukłość i wklęsłość, naw et dz iu rka  pępka, ma 
|  tu  swoje odbicie. M urzyn ka  zn ika  w  odstępach 
| półgodzinnych, a potem  się po jaw ia . W tłacza się

IŁ na n isk ich  kłębach, chybocząc cia łem  w  prawo  
i  - w  lewo. N ik t  n ie wie, ja k ie  ma w łosy, tw arz, 
oczy. G łodny w zrok mężczyzn n ie sięga do gło
wy. Z a trzym u je  się w  okolicach ram ion. To jest 
górna granica. Idę za tym  w zrok iem  i n iem a l na- 

| m acalnie czuję podniecenie, ja k ie  ich ogarnia, gdy 
I ta k  patrzą.

— Co się tak  gapisz, co?
—  Ja?! Co znów ! B roń Boże! To ty  się gapisz!

N ie tak to w n ie  gapisz. To nie tea tr, to  zakład p ra 
cy!

— Często tu  bywasz?
—  Ja?! Skądże znowu?! T y lko  na tw o ją  proś

bę. Prosiłaś, czy nie prosiłaś, żeby cię tu  p rzypro -  
wadzić?!

— No, prosiłam . Nie złość się. W idzisz, jednak  
ktoś w z ią ł z ie lone i

W ysoki am erykański żo łn ierz w yprow adza w łaś
nie m oją  faw orytę . Z ie lona ma czarną czuprynę  
(tak  w łaśnie należy okreś lić  je j w łosy) i wysokie 
bocianie nogi. U czn iow ski zie lony płaszczyk z dwo

Ewa Berberyusz (57)

m a rzędam i guzików  i  ko łn ie rzyk iem  bébé trochę 
na n ie j w is i ja k  na chudym  i w yrośn ię tym  pod
lo tku .

— T y lko  A m e ryka n in  może być ta k im  id io tą !
—  Kogo masz na m yśli?
— No, tego, co ją  w zią ł. Da ł się nabrać na chu

dość i  w ysokie nogi. O ni są do tego przyzwyczaje
n i. Łud z i się, że to rodzinne M ilw aukee. A łe  po
ciechy m ieć z n ie j n ie będzie. Taka będzie damą 
do końca.

— Nie damą, ty lk o  dziewczyną z dobrego do
mu. Dumną, n ieokie łznaną, trochę kapryśną i  na r

waną dziewczyną z dobrego domu. Na taką  właś
nie wygląda.

Na w ysokich stołkach p rzy barze siedzą dziew
czyny rzędem. B a r i  wysokie s to łk i są na podeś
cie. Z  naszych pozycji, p rzy stolikach, dziewczy
n y  w yg ląda ją  jak, na zdjęciu rob ionym  z dołu. 
N a jp ie rw  w idać lu k  szp ilk i, późn iej d ługie sple
cione ze sobą nogi, k tó re  g iną w  odzieży gdzieś 
w  okolicach ud. Dziewczęta siedzą skupione i po
ważne, podnosząc od czasu do czasu do ust smu
k łą  szklankę z b ia łym  płynem .

— Co one p iją?
— M leko. N ie wiedziałaś? To ich symbol.
Dziewczyny rzuca ją  od czasu do czasu taksu ją

ce spojrzenie w  dól, na s to lik i. Mężczyźni kurczą  
się pod tym  spojrzeniem  ja k  pod pręgierzem. 
Dziewczyny odw raca ją  się od n ich  z wo lna i p rzy  
brawszy tw a rz  w  uśmiech rozm aw ia ją  z barm a
nem. Czasem ja k iś  śm ia łek odryw a się od s to lika , 
wstępuje na podest i ze zwieszoną g łową pyta  
o coś upatrzoną dziewczynę. Dziewczyna odpow ia
da, n iem a l bezdźwięcznie, zeskakuje ze s to ika  i  nie  
oglądając się za siebie k ie ru je  się do wyjścia. 
K lie n t podąża za nią w  p rzyzw o ite j odległości. 
Gdzieś się tam  łączą w  oddali, ale tego ju ż  nie  
w idzim y.

— No, napatrzyłaś się?! Masz ju ż  spokó j na, re 
sztę życia?!

— Coś ta k i z iry tow any?  A  ja  się tobie jednak  
dziwię...

—  Bo?
— Bo mówisz, że tu  n ie przychodzisz z w łasnej 

potrzeby. Jak bym  była mężczyzną, to bym  tu  
przychodziła . Przecież masz forsę, nie? I  n ie masz 
s ta łe j dziewczyny, więc...

— T y lko  kobieta może tak  m ówić. I  to  kobieta, 
k tó ra  m a pretensje , że zna życie.

CL d. TL
1
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Przeżyjmy to jeszcze raz (l)

Juk grali piłkarze
w  1964 roku?
Sezon piłkarski 1964 roku rozpoczęła Pogoń Szczecin 

meczami o Puchar Polski. W  Sosnowcu portowcy spotkali 
się z Zagłębiem. W  normalnym czasie w ynik meczu był 
remisowy 1:1. W  dogry.wce żadna z drużyn nie zdobyła 
decydującej bramki wobec czego, zgodnie z regulaminem  
rozgrywek, sędzia zawodów przeprowadził losowanie. Los 
był łaskawy dla portowców i Pogoń przeszła do dal
szych rozgrywek. W  następnym meczu Pogoń przegrała 
w Warszawie z Legią 0:1 i  odpadła z dalszych rozgry
wek.

lepszemu stosunkowi bramek 
uratowała swój byt w  ekstra
klasie.

Końcowa tabela rozgrywek 
I  ligi w  sezonie 1963/64.

R U N D A  W IO SE N N A rozgry 
farek o m istrzostw o I  lig i była 
zarów no d la  obu naszych ze-

Dzieci na Osowie 
proszą o wodą
W  O D P O W IE D ZI na apel 

¡chłopców z u lic y  Szarotk i, 
ch łopcy z u l. M okre j na Oso- 
Wie p rzygo tow a li teren i p ra 
gną urządzić ślizgawkę. Am ato 
rzy  łyżew  czekają ty lk o  na 
m róz  i... S traż Pożarną, k tó ra  
w y le je  boisko wodą. Sądzimy, 
że strażacy p rzy jd ą  im  z po
mocą. (am)

Emocje hokejowe 
na Lsdogryfie

D ZIŚ  o godz. 18.09 na 
Lodogryfie odbędzie się 
znecz hokejowy o mistrzo
stwo ligi międzyokręgowej 
pomiędzy Budowlanymi To 
ruń i Spartą Szczecin.

___________________________________(P>

Józef Kurek 
odznaczony

N A  T A F L I T o rka tu  przed 
itneczem hoke jow ym  Polska — 
¡Norwegia wręczono hokeiście 
-warszawskiej Legii Józefowi 
K U R K O W I srebrny medal za 
(wybitne osiągnięcia w  sporcie 
fr— nadany przez G K K F iT . J. 
K u re k , k tó ry  rozegrał 100-ny 
tnecz w  reprezentac ji, zakoń
czył swą bogatą ka rie rę  w  
¡¡kadrze narodowej.

społów, ja k  i d la działaczy — 
bardzo trudna . Arkcm ia i Po
goń w ys ta rto w a ły  w  m arcu z 
bardzo słabej pozyc ji, a p ie rw  
sze mecze nic nie zm ien iły  te j 
groźnej dla Szczecina sytuacji.

W KO ŃCOW EJ F A Z IE  roz
g ryw ek Pogoń znajdow ała się 
w  lepszej sy tuac ji od A rko n ii,  
ale w  derbach przegrała 1:2 i 
od tego m om entu wszyscy w ie  
dzie liśm y, że jeden na pewno 
a może naw et oba zespoły 
szczecińskie opuszczą I  ligę. 
Ostateczna, bezpardonowa w a l 
ka o by t w  ekstrak las ie  roze
gra ła się pom iędzy A rkon ią , 
Pogonią i  W is łą  K raków . A r -  
kon ia  zrem isowała w  Szczeci
nie z O drą Opole 1:1 i  prze
gra ła  w  Rzeszowie ze Stalą 1:2 
i los A rk o n ii b y ł w ięc przesą
dzony.

Na kogo teraz p rzy jdz ie  ko 
le j, na Pogoń czy Wisłę? 
O statn i tydzień rozgryw ek b y ł 
chyba n a jtrudn ie jszy  i  na jb a r
dz ie j dram atyczny w  ciągu 
dw udziestolecia naszego p iłk a r  
stwa. Czy Szczecin podzie li los 
Bydgoszczy i w  jednym  sezo
nie zostaną zdegradowane oba 
zespoły? — to  pytan ie  s ta w ia li 
sobie nie ty lk o  szczecinianie, 
ale w ie lu  dzia łaczy w  Polsce. 
W  ostatn ią n iedzie lę rozg ry
w ek Pogoń gra ła bardzo t ru 
d n y  mecz z Zagłębiem  w  So
snowcu a W isła — niem n ie j 
tru d n y  mecz z m istrzem  P o l
sk i —  G órn ik iem  Zabrze. W 
1964 ro ku  ostatn ia niedziela 
rozgryw ek n ie  by ła  „n iedzie lą 
cudów” : oba zagrożone zespo
ły  p rzegra ły  i W isła K ra kó w  
-po raz p ierw szy w  h is to r ii p i ł-  
karstw a polskiego spadła z I 
l ig i,  a Pogoń Szczecin dz ięk i

1. G órn ik 40 59:24
2. Zagłębie 31 55:41
2. Odra 31 42:31
4. Legia 31 44:36
5. Polonia 27 40:35
6. S zom bierki 26 45:42
7. Ruch 24 34:38
8. Unia 24 45:51
9. G w ard ia 24 35:41

10. ŁK S 23 27:37
11. S ta l 23 32:44
12. POGOŃ 21 29:36
13. W isła 21 2945
14. A R K O N IA 18 30:45

W  K O Ń C U  M A J A r o z g r y w k i  ligi
o k r ę g o w e j  z o s ta ły  z a k o ń c z o n e  
I  m ie js c e  z d o b y ły  r e z e r w y  A r k o 
n i i .  N a  d r u g im  m ie js c u ,  p o  z a c ię 
t y m  p o je d y n k u ,  u p la s o w a ł  s ię  W ia  
r u s  S z c z e c in  p rz e d  D ę b e m  D ę b 
n o . W  r o z g r y w k a c h  o  w e jś c ie  d o  
31 l i g i  W ia ru s  u z y s k a ł  w  p o s z c z e 
g ó ln y c h  m e c z a c h  n a s tę p u ją c e  w y 
n i k i :  _

z  P o m o r z a n in e m  T o r u ń  3:2 w  
S z c z e c in ie  i 0:1 w  T o r u n iu .

z M / .K S  G d y n ia  0:3 w  S z c z e c i
n ie  i 1:6 w  G d y n i .

z  G r y fe m  S łu p s k  2:1 w  S z c z e c i
n ie  i 2 :5 w  S łu p s k u ,  

z C z a r n y m i Ż a g a ń  1:3 w  S z c z e c i
n ie  i  0:5 w  Ż a g a n iu .

A  o to  k o ń c o w a  ta b e la  r o z g r y 
w e k  g r u p y  I V :
1. M Z K S  G d y n ia  14 26:3
2. C z a r n i  Ż a g a ń  11 15:12
3. G r y f  S łu o s k  6 11:14
4. P o m o r z a n in  T o r u ń  5 8:14
5. W ia r u s  S z c z e c in  4 9:26

W  n iż s z y c h  k la s a c h ,  w  p o s z c z e 
g ó ln y c h  g r u p a c h  m is t r z a m i  z o s ta 
l i :

w  k la s ie  A  —  F lo ta  Ś w in o u jś c ie ,  
w  k la s ie  B  g r u p a  I  —  S p a r .a  

G r y f ic e ,
w  k la s ie  B  g r u p a  I I  —  S o k ó ł 

P y r z y c e .

O p r .  R e m ig iu s z  Z IE M IĘ C K 1
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Sprzyjające w a run k i 
śniegowe ściągają do K a r 
konoszy tu rystów  i  wcza
sowiczów z ca łe j Polski. 
Nie brak rów nież gości za 
granicznych. M im o braku  
słońca szlaki turystyczne  
są zapełnione.

N A  ZD JĘC IU : spacer
k ie m  po B ierutow icach.

Szkoła Nr 54 
ma najlepszych trampkarzy

Jicrtz komentoffJL
W IĘCEJ T A K IC H  TU R N IEJÓ W

OD N IE D Z IE L I w  H a li S p o rto w e j p rzy  u l  N arutow icza  
odbywa się T u rn ie j Noworoczny w  koszykówce. Bardzo  
dobrze, że szczecińscy działacze pos tanow ili nawiązać 
ścisły kon tak t z s ilnym  okręgiem  poznańskim. D rużyny  
Lecha i  O lim p ii są doskonałym i w zoram i d la będącej nadal 
w  pow ijakach szczecińskiej koszyków ki. Bez względu na 
ostateczne w y n ik i tu rn ie ju , jedno jes t pewne: podobnych 
zawodów potrzeba Szczecinowi w ięcej. Być może, ju ż  n ie
długo doczekamy się reak tyw ow an ia  I I  l ig i — o czym  
m ó w ili na spo tkan iu  prezesi i  trenerzy okręgów północ
nych, ale zan im  to nastąpi trzeba zm obilizow ać wszystkie  
s iły  i  organizować ja k  n a jw ięce j ta k ich  tu rn ie jó w .

BR AW O  O ZPN I
N A P R A W D Ę  duże słowa uznania należą się działaczom  

z Okręgowego Zw iązku  P i łk i Nożnej, k tó rzy  zorganizowali 
tu rn ie j ha low y d la  tram pkarzy . W okresie fe r i i zim oiuych  

około 400 chłopców m ia ło  doskonale zorganizoioaną roz
ryw kę . W czoraj odbyło się zakończenie zawodów. Zw ycięz
cy o trzym a li p i łk i i  słodycze, a wszyscy uczestnicy tu rn ie 
ju  zapewnienie, że podobne zawody będą organizowane  
częściej.

O R E K L A M IE  N A L E Ż Y  P A M IĘ T A Ć

S K R O M N A  L IC Z B A  w idzów  oglądała pierwsze w  tym  
roku  spotkanie hokejowe na Lodogryfie . S krom na po p ro 
stu dlatego, że organizatorzy n ić  pam ię ta li o tym , iż  mecz 
należy rozreklam ować. N ie liczny D zia ł S portow y „K u r ie ra ”  
nie jest aż tak  wszystkowiedzący, aby docierała do niego  
każda wiadomość o w szystkich  im prezach organizowanych  
w  mieście przez różne zw iązk i i  k luby. W ystarczy prze
cież jeden te le fon, jedno zdanie na kartce pap ieru „pod 
rzucone" do redakc ji. Jeśli jednak organizatorom  nie zale
ży na tym , aby trochę grosiw a w p łynę ło  do kasy k lu b o 
w e j, to wybaczcie  — ale w  naszym in teresie to rów nież  
nie leży. K O  R N  ER

W A K A C YJN Y turniej pił 
nej został zakończony. Przez 
ców szczecińskich szkół pod 
139 spotkaniach. Impreza ta 
jest przez Okręgowy Związek 
zek Sportowy, a głównym jej 
dzieży pożytecznej rozrywki.

karski dla młodzieży szkol- 
siedem dni około 390 cbłop- 

stawowych uczestniczyło w  
od czterech lat organizowana 

P iłk i Nożnej i  Szkolny Zwią  
celem jest zapewnienie mło-

DO TEGOROCZNEGO tu r 
n ie ju  zgłosiło się 46 szkół, któ  
re podzielono na osiem grup  
e lim inacy jnych . W szystkie spot 
kania rozgryw ane b y ły  syste
m em każdy z każdym.

W N IE D Z IE LĘ , i  poniedzia
łe k  m istrzow ie  poszczególnych 
g rup  rozegra li mecze fina łow e. 
Ostatecznie m istrzem  tu rn ie ju  
została drużyna szkoły podsta
w ow e j n r 54. A  oto końcowa 
tabela:

IM P R E Z A  cieszyła się po
pularnością rów n ież wśród p i ł
ka rzy  ligow ych, k tó rzy  tym  
razem pom agali organizatorom  
w ystępu jąc w  ro li sędziów n ie
k tó rych  spotkań. Szczególnie 
a k ty w n y m i b y li K IE LE C  i 
FO LBR YC H T. (p)

Bal Mistrzów 
Sporty

w Telewizji
W  N A JB L IŻ S Z Ą  sobotę odbę 

dzie się tra d ycy jn y  Ba l M i
strzów  Sportu, na k tó rym  ogło 
szona zostanie „z ło ta  dziesiąt
ka”  polskich sportow ców  w  ro 
ku 1964. Z balu przeprowadza-, 
na zostanie bezpośrednia trans
m isja w  TV . Początek tra n sm i
s ji o godz. 23,00. iDł

Muzeum Pelego
w  B U E N O S  A IR E S  o t w a r to  w 

u b .  m ie s ią c u  m u z e u m  s p o r to w e ,  
w  k t ó r y m  z g ro m a d z o n o  t r o f e a  
n a js ła w n ie js z e g o  p i łk a r z a  ś w ia ta  
P E L E G O , k t ó r y  c ie s z y  s ię  w  s w o 
im  k r a j u  n ie b y w a łą  p o p u la r n o ś 
c ią .

W  m u z e u m  z g ro m a d z o n o  s e t k i  
ró ż n e g o  r o d z a ju  e k s p o n a tó w .  S ą  
w ię c  z d ję c ia  s ła w n e g o  p i łk a r z a ,  
w y c in k i  z p r a s y  i  w ie r s z e  u ło ż o 
n e  n a  je g o  cześć , p u c h a r y ,  ż e 
to n y ,  p r o n o r c z y k i  i  in n e g o  r o d z a 
j u  p a m ią t k i ,  w  m u z e u m  z n a jd z ie  
s ię  te ż  w o s k o w a  f i g u r a  P e le g o , 
a ta k ż e  k o s t iu m y  k lu b u  S a n to s  
i  r e p r e z e n ta c j i  B r a z y l i i  o ra z  b u 
t y ,  w  k t ó r y c h  g r a ł  P e le  w  m e 
c z a c h  o  m is t r z o s tw o  ś w ia ta .

Jeszcze  ż a d e n  s p o r to w ie c  n a  ś w ię  
c ie  n ie  m ia ł  z a  ż y c ia  w ła s n e g o  
m u z e u m . (*>)

1. Szkoła 54 10 11:5
2. Szkoła 47 9 10:7
3. Szkoła 60 9 5:2
4. Zas. Szk. Bud. O kr. 8 5:2
5. Szkoła 55 7 3:5
6. Szkoła 66 5 7:8
7. Szkoła 53 5 6:11
8 Szkoła 31 3 5:12

D L A  N A JLEP SZY C H zespo-
łó w  OZPN u fundow a ł nagrody 
w  postaci p iłek  i słodyczy. Do 
datkow ą nagrodę od organiza
to ró w  — p iłkę  nożną, o trzym a
ła  szkoła n r 10 (zespół I I )  za 
najlepszą techni‘kę g ry  podczas 
całego tu rn ie ju .

Oaprindaszwili czeka
na przeciwniczki
W  M O S K W IE  zakończony 

został uzupełn ia jący tu rn ie j 
szachowy pretendentek do w a l 
k i o ty tu ł m is trzyn i św iata w  
szachach z radziecką zawod
niczką Noną G apnindaszw illi. 
Zwyciężczynią tu rn ie ju  zosta
ła 23-le tnia mosk wiązanka 
A lla  K uszn ir,

Olimpia i Lech prowadzą
w Turnieju Noworocznym

WCZORAJ w  Hali Sportowej, w  drugim dniu Turnieju  
Noworocznego w koszykówce juniorek i juniorów rozegrano 
dalsze spotkania. Juniorki poznańskiego Lecha pokonały 
swoje koleżanki z M K S Czarni Szprotawa — 64:46, a repre
zentacja Szczecina, która staw iła niespodziewanie skuteczny 
opór aktualnym mistrzyniom Polski juniorek —  poznańskiej 
O lim pii — przegrała 46:53.
BARD ZO  Z A C IĘ T Y  i emocjo 

nu jący przebieg m ia ł mecz 
O gniw a z W artą. Szczecinianie 
zw yc ięży li dop iero w  ostatn ich 
m inutach spotkania w yw alcza
jąc trz y  p u n k ty  przewagi. O- 
stateczny w y n ik  — 59:56. W 
ostatn im  meczu drugiego dn:a 
T u rn ie ju  Noworocznego M KS 
Szczecin przegra ł z Lechem 
47:67.

D Z IŚ  przed południem  od
by ły  się ostatn ie dw a mecze 
jun iorek. O ich w yn ikach  po
in fo rm u je m y  ju tro . Juniorzy 
grać będą od godz. 16. Spotka
ją  się :

M K S  — JYARTA
O G N IW O  — LECIJ

PO T Y C H  spotkaniach na
stąpi zam knięcie tu rn ie ju  i  
wręczenie pucharu . (am)

Uwaga szachiści!
D ZIŚ  o godz. 18 w  K lu b ie  

Spółdzielczości i>rzy A l. W oj
ska Polskiego odbędzie się 
seans g ry  jednoczesnej w  w y 
konan iu  m istrza  szachowego 
K S  C zarni na ro k  1964 —  Le 
ona G rekkera. Na spotkanie z 
m istrzem  k ie row n ic tw o  k lu bu  
zaprasza członków k lu b u  oraz 
^wszystkich chętnych. (am)
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O trzym aliśm y
kilkanaście wagonów
nowoczesnych

m e b l i
Z a p r a s z a m y 1

BO  O D W IE D ZE N IA  
P A W IL O N U  PSS

AL Boh. Warszawy 27 
lei. 43-109

3728-K

ATRAKCJA!
N A G R A N IA  D ŹW IĘK O W E  

N A  PO CZTÓ W K ACH

2 stycznia 1965 roku po ciężkiej 
chorobie zmarła w  wieku 79 łat

&  p .

Pogrzeb odbędzie się 5. I .  65 roku 
o goił z. 14.30 z kaplicy na Cmen

tarzu Centralnym  
o czym zawiadamia pogrążona 

w  smutku

R O D Z IN A
_____________________________ 43-G

Z A K Ł A D
E K S P O R T O W O -

IM P O R T O W Y
S Z C Z E C IN

cebulę 
na karmę
d la  k u r  i  in d y k ó w .  
C e n a  0.40 z ł aa 1 k g .

Z g ło s z e n ia  t e le fo 
n ic z n e  k ie r o w a ć  n a  
n r  430-S l, w e w . «13.

1 9 -K

wykonuje

Zakład Fotograficzny Sp-ni Pr.

„Studio” przy A ł. Wojska Polskie
go 98. Tel. 428-14.

O IU  inform uje dokładnie.

P r a c o n / n i c c /  p c s z t i e ń r c w i

2 IN ŻY N IE R Ó W  M E C H A N IK Ó W  i I N 
ŻY N IE R A  TECHN O LO G A branży meta
lowej za trudn i na tychm iast PR AC O W 
N IA  K O N S TR U KC YJN O  -  TE C H N O LO 
G IC ZN A  w  Szczecinie, u l. O drowąża 1, 
I I I  p., pok. n r  161. W a ru n k i p racy  i p ła 
cy do om ówienia na m iejscu. 10-K

T E C H N IK A  BUDO W LANEG O, możliwie 
z uprawnieniami na stanowisko kier. 
brygady remontowej. ST. M AJSTRA  
BUDO W LANEGO, 4 M U R A R ZY, 2 PO
M O C N IK Ó W  M U R A R S K IC H , M A L A 
RZA, E L E K T R Y K  A -IN S T A LA TO R  A, —  
za tru dn i na tychm iast SZC ZE C IŃ S K I Z A 
R Z Ą D  A P TE K . W ym ien ien i p racow nicy 
w in n i posiadać odpowiednie k w a lif ik a 
c je  zawodowe i doświadczenie w  pracy. 
Zgłoszenia p rzy jm u je  Sekcja In w e s tyc ji 
Szczecińskiego Zarządu A p tek  w  Szcze
cin ie, ul. W ięckowskiego 1—2, I I I  p „  po
k ó j 313. 28-K

Nauka
K O R E S P O N D E N C Y J N E

le k c je  ję z y k ó w  o b -  
e y c h . I n f o r m a c je :  W a r  
s z a w a  1, s k r .  «8.

29 -K
A N G IE L S K IE G O  i  n ie 
m ie c k ie g o  u d z ie la m  in  
d y w id u a ln ie .  S p e c ja l 
n o ś ć : k o n w e r s a c ja ,  S lą  
s k a  20 m  3 A .

4-G

m a t r y m o n ia ln e

K A W A Ł E K  l a t  28, p o 
s ia d a ją c y  z a w ó d , p o z 
n a  p a n ią  d o  l a t  30, n a j  
c h ę tn ie j  z m ie s z k a 
n ie m , d z ie c k o  m i le  w i 
d z ia n e . O f e r t y ,  B iu r o  
O g ło s z e ń , p l .  H o łd u  
P r u s k ie g o  8 n a  n r

3 -G

k u p n o
T A K S O M E T R  k u p ię .  
A i .  P ia s tó w  94 m  10.

f i-G

Rożne
P O S IA D A M  g a ra ż  w  
ś r ó d m ie ś c iu  d o  w y n a 
ję c ia .  W a r u n k i  d o  u -  
z g o d n ie n io ,  t e l.  375-18, 
o d  g o d z . 18. 19-G

P r a c a

K O B IE T A  d o  d z ie c k a
3 -  m ie s ię c z n e g o  p o tr z e b
n a  o d  z a ra z . Z g ło s z e 
n ia ,  M a łk o w s k ie g o  19 
m  4. 8 -G
P O M O C  d o m o w a  p o 
t r z e b n a ,  w a r u n k i  b a r 
d z o  d o b r e  ( b e z d z ie tn i) ,  
S z c z e c in , L e le w e la  2.

9 -G
Z A O P IE K U J Ę  s ię  d z ie c  
k ie m ,  O r z e s z k o w e j 6 
m  3. 10-G
P O T R Z E B N A  n a ty c h 

m ia s t  s a m o d z ie ln a  go s  
p o s ia . W ia d o m o ś ć , P a 
w i lo n ,  p l .  z w y c ię s tw a  
2. 11-G
P O T R Z E B N A  p o m o c  d o
4 -  m ie s ię e z n e g o  d z ie c k a ,
N ie b u s z e w o , E js m o n -  
d a  1 rn  8. 12-G
P O M O C  d o m o w ą  p r z y j  
m ę . W a r u n k i  d o  u z g o d  
h ie n ia .  Z g ło s z e n ia  A r 
m i i  C z e r w o n e j 1 m  3.

13-G
P O M O C  d o m o w a  p o 
t r z e b n a ,  u l .  N o c z n ic 
k ie g o  40 m  4. 14-G
P O T R Z E B N A  p o m o c  
d o m o w a  d o  d z ie c k a  w  
W ie k u  s z k o ln y m .  W ia 
d o m o ś ć :  J a g ie ł ły  2« m  
7 o d  16—20. 15-G

P R Z Y C H O D N IA  D L A  M A T K I  ¿ a n s e m  p t2 e z  p r e r ie ” , 18.46 «  „ T y -  
I  D Z IE C K A  — S w . W o jc ie c h a  7 g o d n ik  w i e j s k i ” , 19.05 —  „ C h ic a -
g .  9— 14 i  18— 7 r a n o .  g o ”  f i l m  k r a jo z n a w c z y ,  19.50 —
A P T E K I  D o b ra n o c  d z ie c io m , 20 —  d z ie n n ik
N R  8 —  R o o s e v e lta ,  N R  33 —  s z c z e c iń s k i,  20.15 —  f i l m  f a b .

P O L S K I  — „ N o s o r o ż e c ”  g . 19.30; p l .  G r u n w a ld z k i ,  N R  34 —  u l .  f r a n c .  —  „ P ię k n o ś c i  n o c y ”  o d  L
W S P Ó Ł C Z E S N Y  —  „ P r z y g o d y  d o -  D u b o is  1. 18, 21.45 _  d z ie n n ik  T V ,  22.05 ~-f
b r e g o  w o ja k a  S z w e jk a ”  g .  18; ____________________________ w ie c z o r n y  r e la k s ,  p r o g r a m  n a  ju ^
O P E R E T K A  —  „ W e s o ła  w d ó w k a ”  t r o  i  D O B R A N O C ,
g. is .15 . M E W V J r * r a r ś F  n  W m ś 3 B B &

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

13.30 „ R o z m a ito ś c i” , 18.15 P r o g r a n f  
d la  u c z n ió w  „ S y b e r ia  —  k r a j  p r z y  
s z ło ś e i” , 17 W id o w is k o  d la  d z ie c i  
o d  l a t  5 „ Z ie lo n y  s u r d u t  le ś n ik a ” ,  
18 O m ó w ie n ie  p r o g r a m u ,  18.15 
U n iw e r s y te t  T V ,  18.40 T e le - r e k la -  
m a , 18.50 P o z d r o w ie n ia  T V  d z ie 
c ię c e j,  19 A u d y c ja  d la  m ło d z ie ż y ,  
19.25 P ro g n o z a  p o g o d y ,  k r o n ik a ,  
p r z e g lą d  w y d a r z e ń ,  20 F i lm  r a d ź .  
„ B ia łe  n o c e ” , 21.30 M e c z  h o ke ja ?  
n a  lo d z ie  N R D  —  N o r w e g ia ,  w 
p r z e r w ie  k r o n ik a .

k i i  n  a
D E L F I N  — „ Z ło t o  R z y m u ”  g . 14, 
16, 18.15, 20.30 — w ło s k o - f r a n c .  —  
o d  1. 16; K O S M O S  — „ P a n ie n k a  z 
o k ie n k a ”  g . 10, 13.30, 17, 20.30 — 
p o i.  —  p a n o r a m . —  o d  1. 12 ( w t o 
r e k  ł  ś r o d a ) ;  C O L O S S E U M  — 
„ O k la h o m a ”  g . 14, 17, 20 —  U S A
— p a n o r a m . —  o d  1. 12; B A Ł T Y K
— „ K r ó l  m a łp ”  g . 10.10 —  c h iń s k i
— o d  1. 9, „ M ” - m o rd e r e a ”  g .  11.10,
13.30, 15.50, 18.10, 20.30 —  N R F  — 
o d  1. 16 ( w t o r e k  i  ś r o d a ) ;  P O L O 
N I A  — „1914— 1918”  g . 10.30 —
f r a n c .  —  o d  1. 12, „ Ż y w i  i  m a r t 
w i ”  g . 12.30, 16.15, 20 —  r a d ź .  — 
p a n o r a m . —  o d  1. 12 ( w t o r e k  i  ś ro  
d a ) ;  P IO N IE R  — „ S k a r b ”  g .  15 — 
p o i .  —  „ P a t r i a  o  M u e r te ”  g .  17 — 
p o i.  —  o d  1. 10; „ M ą ż  s w o je j  ż o 
n y ”  g . 18.30, 20.30 — p o i .  —  o d  1.

ś r o d a :  „ S z e w c z y k  D r a t e w k a ”  
g .  10 —  p o i .  —  o d  1. 7, „ S k a r h ”  g . 
11, 13, 15, „ P a t r i a  o  M u e r te ”  g . 17; 
„ M a ż  s w o je j  ż o n y ”  g . 18.30, 20.30, 
P A Ł A C  M Ł O D Z IE Ż Y  —  „ S e r c e  i  
s z p a d a ”  g . 14, 16.30 —  f r a n e .  — 
o d  1. 12; P R O M IE Ń ' —  „ P ie r w s z y  
d z ie ń  w o ln o ś c i”  g . 16, 18.05, 20.10
— p o i.  — o d  1. 16; F A L A  —  „ S p ó j  
r ż e n ie  z  o k n a ”  g . 17, 19 —  c z e s k i
— o d  1. 16; M A R S  — „ G e n e r a ł ”  g .
17, 19 — U S A  — o d  1, 9 ; E C H O  
( K r z e k o w o )  — „ K a r m a z y n o w y  p i 
r a t ”  g . 18, 20 — U S A  — o d  1. 12: 
S Z M A R A G D O W E  ( Z d r o je )  — 
„ O s t a t n i  c o w b o y ”  g . 17.30, 19.45 -  
U S A  — p a n o r a m .  —  o d  1. 12; M U 
Z A  ( P o m o rz a n y )  —  „ B i l l y  B u d d ”  
g . 18.30 —  U S A  —  jp a n o r a m .  — 
o d  l a t  1«; P R Z Y J A Ź Ń  ( D ą b ie )  — 
„ C a r to u c h e  z b ó jc a ”  g . 17, 19  —
fr a n c .  — o d  1. 14; H U T N I K  ( S to ł-  
e z y n )  —  „ G e n e r a ł  d e l la  R o v e r e ”  
g . 17, 1« —  w ł . - f r a n c .  —  o d  1. 1«; 
B A J K A  (P o lic e )  —  „ V ia  M a r g u t t a ”  
g . 17, 19 —  w ł . - f r a n c .  —  o d  1. 18; 
t  M A J  ( Ż y d ó w c e )  —  „ Ź r ó d ł o  
t r z e c h  p r a w d ”  g . 17, J# — w ł . - f r a n 
c u s k i  —  o d  1. 16; M A R Z E N IE  
( W ie ig o w o )  —  n ie c z y n n e ;  M E W A  
(Ż e łe c h o w o )  — „ P o je d y n e k  n a  w y s 
p ie ”  g . 17, 19 —  f r a n c .  — o d  1. 16. 
R E P E R T U A R  k i n  n a  p o d s t a w ie  in  
f o r m a c j i  W Z K .

W IA D O M O Ś C I:  16, 19, 23.50.
14.20 — „ U r z ą d  a c z ło w ie k ” , 15 —  
„ N a  o ls z ty ń s k ie j  p ię c io l i n i i ” , 15.30
— o d e . p o w ie ś c i d la  d z ie c i  „ W  
k r a in ie  s z tu k i ” , 16.05 — M e lo d ie  
ś w ia ta ,  16.30 — re c e n z ja  te a t r a ln a ,
16.40 — R a d io - N o r d ,  17 — m u z y k a  
ta n e c z n a , 17.30 — p r z e g lą d  a k t u a l 
n o ś c i W y b rz e ż a , 17.50 — d y s k u s je  
i p o le m ik i,  18 — k o n c e r t  ż y c z e ń , 
18.30 — r e p o r ta ż  d y s k u s y jn y ,  18.50
—  u n iw e r s y te t  r a d io w y ,  19.05 — 
m u z y k a  i  a k tu a ln o ś c i ,  19,30 —  k a 
le jd o s k o p  k u l t u r a ln y ,  20 —  s z o p 
k a  n o w o r o c z n a ,  21 — Z  k r a j u  i  ze 
ś w ia ta ,  21.27 — k r o n ik a  s p o r to w a ,
21.40 — „ J a z z  d la  ty c h ,  k t ó r z y  ja z  
z u  n ie  l u b ią ” , 22.25 — „ A m b ic je  i  
s t a r t y ” , 22.40 —  m u z y k a .

T e le w iz ja
P R O G R A M  P O L S K I

16.55 —  p r o g r a m  d n ia ,  17 —  f i l m  
d la  d z ie c i „ M a s z e ń k a  i  n ie d ź 
w ie d ź ” , 17.20 —  p r o g r a m  d la  m ło 
d y c h  w id z ó w  „ M o je  m ie js c e  w  ż y 
c iu ” , 17.45 —  f i l m  s e r y jn y  „ D y ł i -

S R O D A

9.15 U n iw e r s y te t  T V ,  9.50 G im n a 
s ty k a  d ła  w s z y s tk ic h ,  10 K r o n ik a ,  
10.30 F i lm  „ B ia łe  n o c e ” , 12 „ s a t y 
r y c z n y  p r z e g lą d  t y g o d n ia ” , 12.20 
T e s t ,  13.30 „ M i ło ś ć  i  l o t n i k ” , 17 
W id o w is k o  d la  d z ie c i o d  l a t  8 
„ P ię ć  s to p n i  p o n iż e j  z e r a ” , 18.30 
O m ó w ie n ie  p r o g r a m u ,  18.40 T e le -  
r e k la m a .  18.50 P o z d r o w ie n ia  T V  
d z ie c ię c e j,  19 S p o tk a n ie  w  B e r l i 
n ie ,  19.40 K r o n ik a ,  p r z e g lą d  w y 
d a r z e ń ,  p ro g n o z a  p o g o d y , 20 „ Ż y 
c ie  d la  f i l m u ” , 20.55 „ S ia d a m i  
a f r y k a ń s k ic h  z w ie r z ą t ” , 22 K r o n i 
k a ,  22.15 „ C z y  lu b is z  p o ls k ie  p r z e 
b o je ” .

„1 3  M U Z ”  c z y n n y  o d  g . 11; S P Ó Ł 
D Z IE L C Ó W  — „ M is t r z  s z a c h o w y  
g r a  je d n o c z e ś n ie  ze  w s z y s t k im i  
c h ę tn y m i”  g . 18, im p r e z a  n o w o -  
i o c z n a  d la  d z ie c i  g . 17, T P P K  — 
f i l m :  „ L i s t y  d o  m a t k i ”  r a d z ie c k i ,  
o d  1. 12, g . 18, 20.

m m nm am
— U L .  S T A R O M Ł Y Ń S K A  27 —
m a la r s tw o  p o ls k ie ,  r z e ź b a  p o m o r 
s k a , re n e s a n s o w e  s t r o je  k s ią ż ą t  
s z c z e c iń s k ic h  g . 13— 17, W A Ł Y  
C H R O B R E G O  3 — G r o d y  s ło w ia ń 
s k ie  w  M e k le m b u r g i i ,  w y s t a w y  
m o r s k ie ,  p r z y r o d a ,  d z ie je  k o w a l 
s tw a  i  m o n e ty  n a  P o m o r z u  Z a 
c h o d n im ,  k u l t u r a  A f r y k i  Z a c h o d 
n ie j  g . 13— 17.
M P iK  „ R U C H ”  —  w y s ta w a  g r a f i 
k ó w  to r u ń s k ic h  g . 10— 21.

m m rm n m
K L I N I K A  C H IR U R G I I  D Z I E C I Ę 
C E J  —  u l .  W o jc ie c h a  7.

BEZ PODPISU

Porady prawne
O b . S ta n is ła w a  S . W ę g o rz y n o .

Z e z w o le n ia  n a  w y ja z d  za  g r a n i 
cę w y d a je  w ła d z a  a d m in is t r a e y j-  

P o d a n ie  n a le ż y  z ło ż y ć  w  B iu 
rz e  P a s z p o r tó w  K o m e n d y  W o je 
w ó d z k ie j  M O  w  S z c z e c in ie .

O b . A lb in  P a s ik o w s k i .  Z a w a rc ie  
u m o w y  o  p r a c ę  n a s tę p u je  z  c h w i 
lą  w rę c z e n ia  p is m a  a n g a ż u ją c e g o . 
N a to m ia s t  k a r t a  o b ie g o w a  p r z y 
ję c ia  n ie  je s t  ró w n o z n a c z n a  z  a n 
g a ż e m  i  s łu ż y  je d y n ie  d o  a d n o 
t a c j i  p o s z c z e g ó ln y c h  s e k c j i .  W p r a w  
d z ie  w y m ie n io n e  w  k a r c ie  d z ia ły  
w y r a z i ły  z g o d ę  n a  p r z y ję c ie ,  je d 
n a k ż e  d o p ie ro  zg o d a  d y r e k c j i  lu b  
s e k c j i  o s o b o w e j m o ż e  b y ć  w ią ż V  

T a k  w ię c  p r z y ją ć  n a le ż y ,
O D D Z IA Ł  P O Ł O Ż N IC Z O  -  G IN Ę - 1  u m o w a  o  p ra c ę  n ie  z o s ta ła  z 
K O L O G IC Z N Y  S z p i ta la  W o js k o w e - 1  n e m  z a w a r ta  i  w o b e c  te g o  n ie  
“  —  u l .  P .  S k a r g i .  J m o ż e  P a n  ż ą d a ć  z a p ła ty  za  c z te ry

K L I N I K A  C H IR U R G I C Z N A  —  I  d n i ,  w  k tó r y c h  z a ła tw ia ł  P a n  f o r -  
U n i i  L u b e ls k ie j  1. m a in o ś c i .  /

p i l n ie  n a  2— 3 - p o k o jo -  . 
w e , n a jc h ę tn ie j  P o g o d  I  
n o . O f e r t y :  te le fo n  i c z - 1 
n ie  n r  343-31. 24 -G  I
P O S Z U K U J E  d la  s ta r 
s z e j p a n i  n ie u m e b lo w a  4 -M IE S 1 Ę C Z N Ą

óprzedaż i  Z d z is ła w  L e s z c z y ń s k i.  
P ro s z ę  o  z w r o t  n a  a d 
re s : O r z e s z k o w e j 23 m

_______  6. 33-G
R Y S Z A R D  M A T E J U K  

s u c z k ę  z g u b i ł  le g . s z k o ln ą .

weruchcmojci

D O M E K  je d n o r o d z in 
n y ,  w y łą c z o n y ,  c z ę ś c io  
w o  w o ln y ,  d z ia łk a  460 
m  k w ,  w  c e n t r u m  G d y  
n i  d o  s p r z e d a n ia .  W ia  
d o m o ś ć : t e l .  455-08,
g o d z . 15—20. 5 -G
D O M E K  k /S z c z e c in a  
♦ je d n o ro d z in n y )  s p rz e 
d a m . S ta c ja  i  P K S  w

m ie js c u .  W ia d o m o ś ć : 
S z e z e c in , A r m i i  C z e rw o  
n e j  17 A ,  C a b a n .

7 -G
D O M  p ię t r o w y ,  je d n o 
r o d z in n y ,  n ie  w y k o ń c z o  
n y ,  z  p a r c e lą  25 a r ó w ,  
8 k m  o d  c e n t r u m  K r a  
k o w a ,  p o łą c z e n ie  a u to  
b u s e m  l i n i i  p o d m ie j 
s k ic h  (c o  15 m in u t ) ,  
s p rz e d a m . C e n a  230 000 
z ł .  S ta n is ła w  M ą d r y ,  
L i s z k i  125, p .  K r a k ó w .

3734-K

jC okałe
M IE S Z K A N IE  p rz e z n a 
c z o n e  d o  s p rz e d a ż y ,  3 
p o k o je  z  k u c h n ią  n a  
P o g o d n ie , (m a n s a rd a ) ,  
z a m ie n ię  n a  1 p o k ó j  z 
k u c h n ią  i  ła z ie n k ą .  F e  
r y f e r i a  i  o f ic y n a  w y 
k lu c z o n e ,  te l.  365-05, 

g o d z . 12—15. 20 -G
M IE S Z K A N IE  —  3 -p o -  
k o jo w e ,  n o w e  b u d o w 
n ic tw o ,  k o m f o r t ,  za 
m ie n ię  n a  d w u p o k o jo -  
w e ,  n o w e  b u d o w n ic 
tw o .  w y łą c z n ie  w  ś ró d  
m ie ś c i u . T e l .  354-52, w  
g o d z . o d  8— 10. 21 -G
P R Z Y J M Ę  p a n a  n a  po  
k ó j  u l .  M a łk o w s k ie g o  
29 m  8. 22-G
Z A M IE N IĘ  k a w a le r k ę ,  
c .o ., w  S z c z e c in ie  n a  
p o d o b n e  w  T r ó jm ie ś -  
c ie .  O f e r t y :  B iu r o  O g ło  
s ze ń , p l .  H o łd u  P r u s 
k ie g o  8 n a  n r  971.

23-G
K O M F O R T O W E  m ie s z 
k a n ie ,  p o k ó j ,  k u c h n ia ,  
ła z ie n k a ,  b a lk o n ,  c .o ., 
p l .  L o t n ik ó w ,  z a m ie n ię

n e g o  p o k o ju ,  c .o ., ś r ó d  ra sy - b o k s e r  s p rz e d a m , 34-G
m ie ś c ie .  W ia d o m o ś ć :  t e l.  378-72. 16 -G  J E R Z Y  S U J A K . z g u b i ł
te l.  359-10, g o d z . 19—21. K R O W Ę  w y s o k o c ie ln ą ,  le g . s z k o ln ą .  35-G

25-G  s p rz e d a m , S z e z e c in -W a r  S T A N I S Ł A W A  B A L  
O F IC E R  ( m a r y n a r z  p ł y  s z e w o , u l .  S z c z e c iń s k a  z g u b iła  le g . s tu d e n c k ą ,  
w a ją c y )  p o s z u k u je  n ie -  17. 17 -G  w y d a n ą  p rz e z  P A M .
k r ę p u ją c e g o  p o k o ju  w  O K A Z Y J N IE  s p rz e d a m  36~G
ś r ó d m ie ś c iu .  O f e r t y :  o w c z a rk a  s z k o c k ie g o , A N I E L A  R O Z W A D Ó W  
B iu r o  O g ło sze .ń , p l .  H o ł  O d z ie ż o w a  10 m  4. S K A  z g u b i ła  le g . z n iż  
d u  P r u s k ie g o  8 n a  n r  18-G  k o w ą  w y d a n ą  p rz e z
2. 26-G  M P K .  37 -G

g B M B a a g g a a M M B B  S T A N IS Ł A W  Ż E B R Ó W  
Ł A D N Y  p o k ó j  z  u ż y -  S K I  z g u b i ł  d n ia  28.X I I .
w a łn o ś e ią  k u c h n i  i  ła -  /•%  i LSg 64 ś w ia d e c tw o  p a la c z a
z ie n k i ,  c .o ., w  ś ró d m ie ś  o k r ę to w e g o ,  le g . Z w .
e iu ,  z a m ie n ię  n a  d w a  Z a w . b i l e t  m ie s ię c z n y
p o k o je  z  k u c h n ią ,  ł a -  M IR O S Ł A W A  W E B E R  i  z d ję c ia .  38-G
z ie n k ą ,  c .o . W a r u n k i  z g u b i ła  ś w ia d e c tw o  J A N  P O T O M S K I z g u -  
d o  o m ó w ie n ia .  W ia d o -  s z k o ln e  I  k la s y  Z S H  b i ł  le g . w y d a n ą  p rz e z  
m o ś ć : t e l.  451-28, w  w  S z c z e c in ie .  30 -G  Z S E . 39-G
g o d z . o d  8— 15. 27 -G  B R U N O N O W I M IK S Z O  2 9 .X II.6 4  w ie c z o re m  n a

s k r a d z io n o  le g . w y d a -  u l .  W y s z a k a  z g u b io n o  
S A M O T N A , p r a c u ją c a  n ą  p rz e z  Z a s a d n ic z ą  d a m s k ą  to r e b k ę  z z a -  
p o s z u k u je  p o k o ju  u -  S z k o łę  S a m o c h o d o w ą , w a r to ś c ią .  U c z c iw e g o  
m e b lo w a n e g o  z n ie k r ę  3 I -G  z n a la z c ę  p ro s z ę  o
p u ją c y m  w e jś c ie m , c .o . H E L E N A  C IC H A  z g u -  z w r o t  za w y s o k im  w y  
ś ró d m ie ś c ie ,  t e l .  32-215. b i ła  d o w ó d  o s o b is ty  n a g r o d z e n ie m , D a n ie la  

28 -G  w y d a n y  p r z e z  K P M O  W ie c z o r e k ,  S z c z e c in , 
K W A T E R U N K O W E  2 w  G n ie ź n ie . U c z c iw e -  u l .  A r k o ń s k a  1 b lo k  
p o k o je ,  k u c h n ia ,  p r z e d  g o  z n a la z c ę  p ro s z ę  o  47. 40 -G
p o k ó j ,  s ta re  b u d o w n ic  z w r o t  n a  a d r e s :  W ła -  M A R C E L I  F IG U R S K I  
tw o ,  z a m ie n ię  n a  p o k ó j  d y s ła w  P ie t lu c h ,  S zcze  z g u b i ł  p r z e o u s tk ę  p o r -  
z  k u c h n ią  i  ła z ie n k ą  c ln ,  u l .  B a n d u r s k ie g o  to w ą  n r  8883. 41-G
w  n o w y m  b u d o w n ic -  33 m  2. 32 -G  T A D E U S Z  U R B A N O -
t w ie  lu b  s ta r y m  z c .o .  P O Z O S T A W IO N O  w  W IC Z  z g u b i ł  d o w ó d  
O f e r t y  B iu r o  O g ło s z e ń , p o c ią g u  te c z k ę  i  a s y g -  o s o b is ty  w y d a n y  p rz e z  
p l .  H o łd u  P r u s k ie g o  8 n a t y  w ę g lo w e  n a  n a z -  K M  M O  S z c z e c in , 
n a  n r  4. 2 9 -G  w is k a :  J a n  K a c z m a r e k  442-G

Kronika
ujypadkÓHJ
N A  S K R Z Y Ż O W A N IU  u l .  Z y g  

m u n ta  S ta r e g o  i  S ta r z y ń s k ie g o ,  
w p a d ła  p o d  p r z e je ż d ż a ją c y  sa
m o c h ó d  6 0 - le tn ia  r o w e r z y s tk a  — S te ' 
fa n ia  S. K o b ie ta  d o z n a ła  w s tr z ą ś -  
n ie n - ia  m ó z g u  i  p r z e b y w a  w  s a p  i -  . 
t a lu .

W  D Ą B I U  p r z y  u l .  G o le n io w 
s k ie j ,  w y la ła  n a  s ie b ie  g a r n e k  z  
w rz ą c ą  z u p ą  R e g in a  R . P ie r w 
s z e j p o m o c y  u d z ie l i ł  le k a r z  p o g o 
to w ia .

S A M O B Ó J S T W O  p rz e z  z a t ru c ie  
g a ze m  ś w ie t ln y m  u s i ło w a ł  p o p e ł
n ić  40 -le 4 n i m ie s z k a n ie c  u l .  Z a 
k o p ia ń s k ie j ,  E d w a r d  C . N ie d o s z 
łe g o  s a m o b ó jc ę  o d r a to w a n o  i  p r z e 
w ie z io n o  d o  s z p ita la .

N A  U L .  D w o r c o w e j ,  w c z o r a j  r a 
n o , s a m o c h ó d  o s o b o w y  z d e r z y ł  s ię  
z t r a m w a je m  l i n i i  3. W  k r a k s ie  
n i k t  n ic  z o s ta ł r a n n y ,  je d y n ie  w ó z  
u le g ł  u s z k o d z e n iu .

O  G O D Z . 23.30 p a t r o l  m » l c j l
w k r o c z y ł  d o  „ K a s k a d y ” , g d z ie  
a w a n tu r o w a ł  s ię  p o  p i ja n e m u  E u g e  
róu aE  W . z a m . p r z y  u l .  R o o s e v e ł-  
fca 97. Z a  p o b ic ie  w s p ó łb ie s ia d n ik a  
E u g e n iu s z  W . s ta n ie  p r z e d  s ą d e m  
w  t r y b ie  p r z y s p ie s z o n y m .

M P K  K O M U N IK U J E :  o d  d z iś  * 4  
d o  o d w o ła n ia ,  t r a m w a je  l i n i i  S 
k u r s u ją  w  s t r o n ę  s to c z n i  u l .  L u 
d o w ą  d o  u l .  B l iz iń s k ie g o .  P o w o 
d e m  >ą p r a c e  n a  to r o w is k u  n a  u l .  
L u d o w e j .  (a p )

TAKtADOWE-i 
OSZCZĘDZANIE • P K.O*
ZdkotnycA favvt
W I Ę K S Z A  S U A A A

W Y D A W C A :  S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R S W  „ P R A S A ”  w  S z c z e c in ie . R E D A K C J A  i  A D M IN IS T R A C J A :  S z c z e c in , p l .  H o łd u  P r u s k ie g o  8; r e d a g u je  k o le g iu m .  T E 
L E F O N Y :  c e n t r a la  430-21; s e k r e ta r ia t  re d . n a c z e ln e g o  457-41; z a s tę p c a  r e d a k to r a  n a c z e ln e g o  478-21; s e k r e ta r z  r e d a k c j i  428-33; s e k r e ta r ia t  te c h n ic z n y  430-21 ( w e w n .  51); d z ia ł 
m ie j s k i  462-35; d z ia ł  m o r s k i  i s p o r to w y  427-77; d z ia ł  łą c z n o ś c i z c z y te ln ik a m i  450-21; B iu r o  O g ło s z e ń  344-44; r e d a k c ja  p o r a n n a  ( p o  g o d z . 6) 378-91; d a le k o p is y  425-14. P r e 
n u m e r a tę  n a  k r a j  p r z y jm u ją  u r z ę d y  p o c z to w e , l is to n o s z e  o ra z  o d d z ia ły  i  d e le g a tu r y  „ R u c h ” . M o ż n a  r ó w n ie ż  d o k o n y w a ć  w p ła t  n a  k o n to  P K O  N r  10-6-13770, P rz e d s ię 
b io r s t w o  U o o w s z e c h n ie n ia  P r a s y  i  ł^ s ią ż k i  „ R u c h ”  w  S z c z e c in ie ,  A l .  N ie p o d le g ło ś c i  41/42. P r e n u m e r a t }  p r z y jm o w a n e  są d o  15 d n ia  m ie s ią c a  p o p rz e d z a ją c e g o  o k re s  p r e 
n u m e r a ty .  C e n a  p r e n u m e r a t y :  k w a r ta ln ie  —  37,50 z ł ;  p ó łro c z n ie  — 75 z ł ;  r o c z n ie  — 150 z ł. P r e n u m e r a tę  r>a z a g r a n ic ę ,  k t ó r a  je s t  o  40 p r o c .  d ro ż s z a  — p r z y jm u je  B iu r o  
K o lp o r ta ż u  W y d a w n ic tw  Z a g ra n ic z n y c h  „ R u c h ” , W a rs z a w a , u l .  W r o n ia  23, te l.  20-46-88, k - n t n  P K O  N r  1-6-100024. S zcze c . Z a k ł .  G r a f .  B -5
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S P R Ó B U J M Y  ¿ r o b ić  s o b ie  
t a k i  m a le ń k i ,  n o w o r o c z n y  ł> i- 
la n s ik ,  o t  t a k i ,  j a k i  , c z y n i  
n a  ś w ó j u ż y t e k  z jy y k l y  p r z e 
c h o d z ie ń ,  k ie d y  u d a je  s ię  h a  
c o d z ie n n y  s p a c e re k  p o  Szcze 
c ih ie .  C o  tu  d u ż o  m ó w ić .  
P ię k n ie je  n a m  te n  S z c z e c in  
z  d n ia  n a  d z ie ń ,  a j a k  m ó w ią  
d o w c ip n i,  n a w e t  z d n ia  n a  
n o c . Z  s a t y s fa k c ją  w id z im y  
J a k  p r z y b y ło  n a s z e m u  m ia s tu  
e f e k to w n y c h  n e o n ó w , k tó r e  
c o ra z  s k u te c z n ie j  p o z w a la ją  
n a m  k o n k u r o w a ć  p o d  t y m  
w z g lę d e m  z  in n y m i  m ia s ta 
m i.  k t ó r e  „ n a t u r a ”  s z c z o d rz e j 
o b d a r z y ła  k o lo r o w y m i  o z d o 
ba m i-. Z  p r z y je m n o ś c ią  o d n o 
to w u je m y  w ię c  e f e k to w n y  i  
—- o  d z iw o  — d z ia ła ją c y  n e o n  
T o t a l iz a to r a  S p o r to w e g o  p r z y  
B r a m ie  P o r t o w e j ,  p o p r a w io 
n y  n e o n  n a  k i n i e  „ K o s m o s ”  
o r a z  n o w y  k o lo r o w y  n a p is  
„ S p ó łd z ie lc z y  D o m  T o w a r o 
w y ”  w  A l .  W o js k a  P o ls k ie g o .  
C ó ż  z  te g o , s k o r o  iń n e  p u n k 
t y  m ia s ta  s ą  p o z b a w io n e  ty c h  
m i ł y c h  a k c e n tó w .  P s u je  s ię

J u ż  n e o n  „ L e n  p o ls k i ”  n a  
p l .  Ż o łn ie r z a ,  p e r m a n e n tn ie  
n je  p a l i  s ię  r e k la m a  P K O  
n a  p l .  P r z y ja ź n i  P o ls k o - R a 
d z ie c k ie j ;  S m u tn e .

R U S Z Y Ł O  w re s z c ie  z  m ie j 
s ca  k o m p le k s o w e  z a g o s p o d a 
r o w y w a n ie  te r e n ó w  w  r e jo 
n ie  u l i c y  R o o s e v e lta .  Z b io r o 
w y  w y s i łe k  r ó ż n y c h  in s t y t u 
c j i  o d p o w ie d z ia ln y c h  za  e s te 
t y k ę  m ia s ta  d a je  j u ż  e f e k t y .  
W  p e łn i  w id o c z n e  b ę d ą  o n e  
d o p ie r o  n a  w io s n ę ,  a le  Ju ż

s k r ó t  M U K S , a ja k a  b y ła b y  
z te g o  k o r z y ś ć . . .

N a s tę p n a  c h w i la  z a d u m y  — 
p r z y  B r a m ie  P o r t o w e j .  M a 
lu c z k o  a o b c h o d z ić  b ę d z ie m y  
m a le ń k i  ju b i le u s z  „ ro z p o c z ę 
c ia ”  r e m o n tu  p e w n y c h  d y s 
k r e t n y c h  p r z y b y t k ó w  w  p o d 
z ie m ia c h  B r a m y .  J a k o ś  ju ż  
p r z y w y k l iś m y  d o  n a d e r  
w d z ię c z n e g o  p a r k a n u  z d e 
s e k  i  s m u tn o  n a m  b ę d z ie , 
k ie d y  w re s z c ie  z g in ie .  A le  
b ą d ź m y  s p o k o jn i ,  w s z y s tk o

B ILA N S IK
t e ra z  s e rc e  r o ś n ie ,  że b ę d z ie  
n a m  s ię  p ię k n ie j  ż y ł o . ’ 

P rz e c h o d z ie ń ,  k t ó r y  d o k o 
n u je  „ s p a ć e r k o w y c h ”  b i l a n 
s ó w , z a d u m a  s ię  s m ę tn ie  
p rz e d  p ie r w s z y m  le p s z y m  s łu  
p e m  r e k la m o w y m .  T u  b i la n s  
w y p a d a  z d e c y d o w a n ie  u je m 
n ie .  N i k t  n ie  w id z i  k o m p r o 
m it u ją c y c h  s łu p ó w  p r z y  h o 
t e lu  „ C o n t in e n t a l ” , n a  p l .  
O r ła  B ia łe g o ,  p r z y  u l .  D w o r 
c o w e j i  w  w ie lu - in n y c h  p u n k  
ta c h  m ia s ta . A  m o ż e  b y  t a k  
p o w o ła ć  M ie js k i  U rz ą d  K o n 
s e r w a c j i  S łu p ó w ?  P r z y b y łb y  
n a m  je s z c z e  je d e n  w d z ię c z re y

w s k a z u je  n a  to ,  że  p a r k a n ik  
d łu g o  je s z c z e  b ę d z ie  „ c ie 
s z y ł”  n a sze  o k o .  O b y w a te 
lo m  o d  r e m o n tu  s ię  n ie  s p ie 
s z y .

Z m ę c z o n y  s p a c e ro w ic z  w s tą  
p i ł  d o  b a r u  , ;E x t r a ” . a b y  po 
k r z e p ić  n a d w ą t lo n e  b i la n s e m  
s i ł y .  I  t u  m i łe  z a s k o c z e n ie : 
n o w e ' ta c e , n o w o c z e s n e  s ż tu ć  
ce , s p r a w n ie js z a  o b s łu g a . T y l  
k o  d a n ia  j a k  z w y k le  z im n e .  

■No cóż , n ie  w y m a g a jm y  o d  
r a z u  z b y t  w ie le .  M o ż e  p r z y j 
d z ie  cza s , że  i  g r y m a s n ic c y  
zO Ś tan ą u s a ty s fa k c jo n o w a n i .

'By li

Miasto w 1965 r.

HHHOIL
JA K  W Y N IK A  z planu gospodarczego miasta na 1965 

rok, przed aparatem handlu stoją poważne zadania. Sklepy 
i  zakłady gastronomiczne mają u targować 5217 min zl, to 
jest o 7,7 proc. więcej niż w  roku uhieglym. Obroty przed
siębiorstw handlu detalicznego mają wzrosnąć •  7,9 proc.,
a gastronomii o 10,2 proc. w  stosunku do obrotów osiągnię
tych w  1964 roku.

Maszyny biurowe
-  towar reglamentowany
W  AL. W OJSKA P O LSK IE G O  mieści się niepozorny 

sklepik, zajmowany przez C E NTR ALĘ M A S Z Y N  B IU R O 
W YC H . Ściślej — przez dział obrotu towarowego CMB.

W  C E N T R A L I  „ T E L E X ” . 
P a n ie  z t e j  p la c ó w k i  m o g ą  
s ię  łą c z y ć  z c a ły m  ś w ia te m , 
i  o d b ie ra ć  w ia d o m o ś c i z  c a łe  
go. ś w ia ta .  P r a c u ją  o n e  p rz e  
d e . w s z y s tk im  d la  c e n t r a l  a b o  
n e n c k ic h  ta k ic h  z a k a d ó w  Ja k  
Z ą rz ą d  P o r t u ,  P o ls k a  Ż e g lu 
g a  M o r s k a  o r a z  S to c z n ia  im .  
A .  W ś rs k ie g o .

F o to  S t . C IE Ś L A K

—  Czym właściwie zajmuje 
się wasza placówka — pytamy 
z-cę kier. sekcji obrotu — A l
binę BA SIŃSKA, bo właściwie 
niewielu Szrczecinian zna tę 
instytucję.

—  Isto tn ie , nasze ko n ta k ty  z 
in d y w id u a ln y m i odb iorcam i nie 
są częste. Za jm u jem y ^ ię  bo
w iem  g łów n ie  dys tryb uc ją  ma

-szyn b iu row ych  d la urzędów, 
zakładów , in s ty tu c ji z w o je
w ództw : szczecińskiego, kosza
lińskiego, poznańskiego i zie
lonogórskiego. Są to im po rto 
wane m aszyny do pisania i  ma 
szyny liczące — na jpopu la rn ie j 
niejsze — chińskie. Obecnie 

-czekam y na dostawę p ie rw 
szych m aszyn po lsk ie j p ro 
d u k c ji.  W roku  ubiegłym  
sprzedaliśm y 20 tys. maszyn za 
ponad 48 m in  zł.

—  Czy dostawy maszyn za
spokajają * zapotrzebowanie 
szczecińskiego rynku?

—  P rzydz ia ły  maszyn b iu ro 
w ych  są ustalane centra ln ie  
przez poszczególne resorty. Na 
s i k lie n c i narzekają jednak na 
«nieterminowość dostaw. S tara
m y się m oż liw ie  ściśle usta lić

' te rm in  dostaw y m aszyny dla 
każde j in s ty tu c ji,  ale p rodu
cenci z regu ły  nie do trzym u ją  
ijte rm inów. Zresztą z góry za
strzegają sobie p raw o do p ó ł
rocznego spóźnienia. Na dosta
w y  bardzo poszukiwanych 4- 
dz ia łan iow ych maszyn „F le yg - 
fysz ”  czekamy przeszło rok.

—  Co w takim  razie pozosta 
je dla „zwykłych śmiertelni
ków”. pragnących kupić tnaszy 
nę do pisania?

—  Od czasu do czasu z w a l
niane są do w o lne j sprzedaży 
w a lizkow e maszyny do pisania 
typu  „C onsu l” . Sprzedajem y je  
w tedy w  naszym salonie. N ie 
stety, maszyn tych  jest m a ło  
i  n ie spodziewamy się w ię k 
szych dostaw  z im po rtu . Sy
tuac ja  pop raw i się z pewnoś
cią z chw ilą  uruchom ienia k ra  
jo w e j p ro d u kc ji maszyn do p i
sania. (kg)

r o w k a  d y i/c r

D Y S K U S J A  N A D  P L A N E M

D Z lS  o  g o d z . 10 r o z p o c z ę ło  
s ię  p o s ie d z e n ie  P r e z y d iu m  
W R N , n a  k t ó r y m  r o z p a tr z o 
n y  z o s ta ł,  w s tę p n y  p r o je k t  
p e r s p e k ty w ic z n e g o  p la n u  r e 
g io n a ln e g o ,  p r z e d s ta w io n y  
p rz e z  W o j.  K o m is ję  P la n o w a 
n ia  G o s p o d a rc z e g o . P r o je k t  
o b e jm u je  t a k ie  z a g a d n ie n ia ,  
j a k  p e r s p e k ty w y  r o z w o ju  gos 
p ó d a rc z e g o  Z ie m i S z c z e c iń 
s k ie j .  g o s p o d a r k ę  te r e n a m i 
b u d o w la n y m i  i  in .

D A R  Z W IĄ Z K O W C Ó W

D o  K a m ie n ia  P o m o r s k ie g o  
w y je c h a l i  d z iś  c z ło n k o w ie  se 
k r e t a r ia t u  W K Z Z  z p r z e w o d 
n ic z ą c y m  S t . P u z o n ie m  n a  
c z e le . P r z e k a ż ą  o n i  P o w ia to 
w e j  K o lu m n ie  S a n i t a r n e j  d a r  
z w ią z k ó w  z a w o d o w y c h  w  p o 
s ta c i m ik r o b u s u ,  w y p o s a ż o 
n e g o  c a łk o w ic ie  w  u r z ą d z e 
n ia  d e n ty s ty c z n e .  P e rs o n e l le  
k a r s k i  d o c ie r a ć  b ę d ż ie  ty m  
m ik r o b u s e m  d o  p u n k t ó w  z d r o  
w ia  w  P G R -a c h  p o w .  k a m ie ń  
s k ie g o . C a łk o w i t y  k o s z t  m ik 
r o b u s u  w y n ió s ł  158 ty s .  z ł .

Ż e b r a ł :  ( D y l)

ZAŁATWIONO
pozytyw nie

W  R U B R Y C E  „ C Z Y T E L N IC Y  
P R O P O N U J Ą .. . ”  ( „ K u r i e r  S z c z e c in  
s k i ”  z  d n ia  12.X I.19€4 r . )  p is a l iś 
m y  o u l .  T a m a  P o m o rz a ń s k a , 
g d z ie  ś c ie k i  z  g a z o w n i  u t w o r z y ły  
m a lo w n ic z e  je z io r k o .

W  o d p o w ie d z i n a  p o w y ż s z ą  n o 
ta t k ę  d y r e k t o r  Z a k ła d ó w  G a z o w 
n ic tw a  O k r ę g u  S z c z e c iń s k ie g o  i n 
f o r m u je ,  że „ . . .  N a  s k u t e k  w a d l i  
w ie  u ło ż o n e j  je z d n i  i  C h o d n ik ó w  
p o w s ta ły  z a p a d y ,  g d z ie  g r o m a d z i ła  
s ię  w o d a  p o d e s z c z o w a  s p ły w a ją c a  
7 r y n n y  u m ie s z c z o n e j n a  n a s z y m  
b u d y n k u . . .  M a ja c  je d n a k  n a  u w a -  
d z . d o b r o  p u b l ic z n e  w e  w ła s n y m i 
z a k r e s ie  n a p r a w i l i ś m y  c h o d n ik  i 
je z d n ię !

O  p o w y ż s z y m  p r o s im y  p o w ia d o 
m ić  z a in te r e s o w a n ą  o s o b ę ...

R o b im v  t o  z  p r a w d z iw ą  p r z y 
je m n o ś c ią .

V / O D P O W IE D Z I n a  n o ta t k ę  p t .  
. .C Z Y T E L N IC Y  B Ł A G A J Ą  O  S P O 
K Ó J ”  D Z B M  n r  2 w y ja ś n ia :  
,W  s k le n ie  r y b n y m  p r z y  u l .  3 M a  

9 z a in s ta lo w a n e  sp u rz ą d z e n ia  
c h ło d n ic z e .  P ra c a  s i ln ik a  e le k 
t r y c z n e g o  p o w o d u je  d r g a n ia  p rz e  
n o s z o n e  n a  ś c ia n ę  i  s t r o n y  p o 
m ie s z c z e ń  p o ło ż o n y c h  n a d  s k le 
p e m . g d z ie  s z c z e g ó ln ie  o d c z u w a  
s ie  n a s i le n ie  h a ła s u .  W  z w ią z k u  z 
ł v m  D Z B M  z w r ó c i ł  s ię  d o  M ie j 
s k ie j  S t a c j i  S a n i ta rn o - E D id e m io lo -  
s ic z n e j  z  n ro ś b a  o  d o k o n a n ie  p o 
m ia r ó w  n a tę ż e n ia  h a ła s u  i  w y d a 
n ie  w  t e j  s o r a w ie  o d p o w ie d n ie j  
- m in i i .  P o  o t r z y m a n iu  ty c h  d a 
n y c h  D Z B M  w v s ta D i d o  C e n t r a l :  
R v b n e j  o  z ! i k w :d o w a n ie  h a ła s u ją 
c e g o  m o to r u  lu b  z a in s ta lo w a n ie  
¡n n e g o  —  c ic h o h ie ż n e g o , a lb o  — 
je ś l i  o k a ż e  s ię  t o  w y s ta r c z a 

ją c e  —  ^ a ło ż fe n ia  i z o la c j i  d ź w ię k o 
c h ło n n e j ” .

W  Z W I Ą Z K U  z  fe l ie to n e m  p t .  
„ A N T Y - K O N C E P C J A ”  S z c z e c iń s k i 
Z a rz ą d  A p te k  o b ie c u je  z w ró c ić  u -  
w a g e  n a  to ,  a b y  sp o s ó b  z a ła tw ia 
n ia  k l i e n t ó w  z a k u p u ją c y c h  w  a p 
te k a c h  ś r o d k i  a n ty k o n c e p c y jn e  
b y ł  w ła ś c iw y .  J e ś l i  c h o d z i o  a u to 
m a ty  d o  s n r z e d a ż y  ś r o d k ó w  a n t y 
k o n c e p c y jn y c h  u m ie s z c z o n e  w  
p r z e d s io n k a c h  a p te k  — to  w s z y s t 
k o  w s k a z u je  n a  tó ,  że  b ę d ą  o n e  
w k r ó t c e  w y c o fa n e  z u ż y t k u ,  g d y ż  
c z ę s to  sa d e w a s to w a n e  p rz e z  k l ie n  
tó w ,  a  n a p r a w a  je s t  k o s z to w n a .

P L A N  na 1965 r. zakłada u - 
ruchom ienie 13 sklepów deta
licznych, g łów n ie  • w  nowo 
wzniesionych budynkach. Do 
końca bież. roku  w  Szczecinie 
czynnych będzie-985  sklepów- 
o łącznej pow ierzchn i 84 216 m , 
kw . Ponadto z k redy tów  M RN 
sfinansowana zostanie’ budowa 
3 pawilonów handlowych: przy 
ul. Mieszka I ,  w  Skolwinle |  
w Żydowcach.

Sieć zakładów gastronomicz
nych powiększy się o 4 pla
cówki. W  d ru g ie j połow ie roku 
ma być oddana do uży tku  
„E U R O P A ”  (orzy A l. N iepodle 
głośći w  pob liżu B ram y Por
tow e j) ja ko  zakład szkolenio
w y  dla uczniów, przygotow u ją  
cych się do zawodu gastrono- 
m ika. Na osiedlu im . Kom uny 
P a rysk ie j o tw arta  będzie p i
w ia rn ia  -  bar, a w  różnych'

„ _gunktach miasta powstaną . 4 
'now e ka w ią rp ie . P rzew idu je  
się, że pod koniec 1965 roku  
Szczecin będzie dysponował 
130 lo ka lam i gastronom iczny- 

, m i o 7 709 m iejscach konsum p 
h jcyjnych.

W p lan ie  inw estycy jnym  re
sortu hand lu  uwzględniono:' 
kontynuację budow y p ie ka rn i 
p rzy ul. Robotniczej, opracowa 
nie dokum entac ji technicznej 
na budowę zespołu paw ilonów  
na p lacu ta rgow ym  p rzy  uL  
M ickiew icza, oraz 3 paw ilo 
nów handlow ych na przedmieś 
ciach.

PR O JE KT p lanu gospodarcze* 
go i  budżetu przedstaw iony 
radnym  na osta tn ie j sesji n ie 
zapewniał jednak niezbędnych' 
środków na w y d a tk i rzeczowe," 
fundusz p łac a także na kon
tynuow anie  n iek tó rych  inwe
s tyc ji na terenie m iasta. Tak: 
więc na potizeby Inwestycyj
ne handlu potrzeba jeszcze 
8 518 tys. zl, głównie na zwiek 
szenie stopnia zaawansowania 
budowanej piekarni mechanicz 
nej przy ul. Robotniczej oraz 
budowę pawilonu przy ul. W oj 
Ciechowskiego. (aż)

PACJENT -  stworzenie uparte
JEST SŁONECZNE, m roźne przedpołudnie. 

W  ko ry ta rzu  przychodn i obwodowej przy ul. 
W incentego Pola panuje zaduch. W  dużej 
poczekalni pod ścianam i siedzą ludzie. Tu 
już pow ietrze tak  gęste, że n iem al zapiera 
oddech w  piersiach, ale czekającym  w idać 
to  nie przeszkadza.

— Takie obrazki może pani zobaczyć u nas 
co dnia — m ów i k ie ro w n ik  przychodn i — 
d r Bronisław W A LU K . — A proszę, niech 
pani spojrzy na rozkład godzin przyjęć. Oto 
np. lekarze okuliści przyjm ują od godz. 14 do 
18, ale pacjenci wysiadują w poczekalni już 
od chwili zarejestrowania się, to znaczy nie
mal od godziny 8 rano. Lekarze ginekolodzy 
przyjmują nd godz. 13 do 16.30 i od 14 do 17 
— pacjentki „pełnia w artę” od samego rana.

Wchodzę do ooczekalni lekarza oku lis ty  
i „uda ję ”  pacjentkę. Przeważają ludzie  s ta r
si, ale nie b rak  i m łodszych, k tó rych  już sam 
wyg ląd świadczy o tym , że o te j godzinie po
w in n i być w  zakładzie pracy. Czas oczekiwa
nia skracaja s-obie tow arzysk im i nogw arka- 
m i. Tem at: k to  na co choru je  i ja k  to  w iele 
czasu trac i cz łow iek w  przychodn i, chcąc 
dostać s:ę do lekarza.

— Byłam tu już o 8 rano —  zw ierza się 
pani w  zie lonym  berecie, ale przecież nr-szę 
być pierwsza, ho szkoda mi czasu po po
łudniu.

— A praca? — pytam  naiwnie.
M oja  rozm ówczyni uśmiecha się pogodnie.
— Praca r ie  zając, nie ucieknie...
Potem z k ie ro w n ik ie m  przychodn i przeglą

dam y k a r ty  re jestracy jne  pacjentów . Na k i l 
kanaście zgłoszeń s ^ r o  jest tak ich , z k tó 
rych  w yn ika , że pacjenci — to  ludzie  pracu
jący. Są w ięc w śród n ich pracow nicy: PPPD

i  UR „G ry f ” , M P K . P rzedsiębiorstwa Trans
portowego, Zasadniczej Szkoły B udow lanej, 
P rezydu m  WRN. T y lko  c i do o ku lis ty . A  do 
ginekologa?

— Tych kart nie warto nawet przeglądać 
— m ów i d r W aluk. — Wiadomo przecież, że 
kobieta w ciąży rządzi zakładem pracy, a nie 
odwrotnie. Tu nie pomogą żadne zarządzenia 
ani uproszczenia systemu przyjęć w  przy
chodniach.

A  zarządzeń nie brak. Oto już n iem al po
nad rok w  szczecińskich przychodniach obo
w iązu ją  popołudniowe godziny przyjęć. Żeby 
ludzie nie m usie li zw a ln iać się z pracy, żeby 
nie m a rn o tra w ili czasu i nie w ycze k iw a li go 
dżinam i w  przychodniach. Pacjent jest je d 
nak stworzen?em upa rtym , w o li od rana cze
kać w  dusznej poczekalni, narzekać na „po
rzą d k i” , a po po łudn iu , gdy w  przychodniach 
są p raw ie  puchy — nie p rzy jdz ie  do lekarza.

Tak w ięc, ja k  w ykazu je  wielomiesięczne 
doświadczenie, zarządzenieW ydziału Zdrow ia  
Prez. M R N  o popołudn iow ych, a naw et w ie 
czornych godzinach pracy przychodn i nie na 
w ie le  się zdało. A  m ogłoby dużo zm ienić. Za
k ła dy  pracy muszą jednak same zatroszczyć 
się o to, aby ich pracow nicy n ie  m a rn o tra w ili 
cennych godzin na bezczynne w yczekiw ania 
pod d rzw iam i gab inetów  Pka^skich. Potrzeb
na jest ścisła knntrola wydawanych przepu
stek, a także badanie celowości w izyty pa
cjenta przez samą nrzychodnic. To na pew
no jeszcze jeden obowiązek dla lekarza lu b  
może d la  re je s tra to rk i N ie  na jła tw ie jszy  i 
n ie na jp rzy jem n ie jszy, ale chvba konieczny. 
Bo w  przeciw nym  w ypadku zarządzenie ma
jące u ła tw ić  pac jentow i dostanie się do  le
karza, a przychodn i pracę — jes t na razie 
ty lk o  fik c ją , (hs)


